
ENZURĄ · 
Wystawa druków bezdebitowych i fotogl'afii 

.. SIERPIEŃ" 1980 - KWIECIEŃ 1989", otwarta w 
Sali Herbowej Archiwum Państwowego w Przemy
ślu, . jest propozycją szczególną, aczkolwiek trudno 
oceniać tę ekspozycję w sposób jednoznaczny. nla 
ludzi· bowiem, którzy w ostatnich kilku latach mie.' 
li w miarę systematyczny kontakt z niezależnym 
ruchem wydawniczym, wystawa posiada raczej nie
wielką wartość poznawczą. Choć zaprezentowano 
sporą ilość czasopism, książek, plakatów, ulotek, 
znaczków, kalendarzy, zdjęć, to jednak całość za
ledwie sygnalizuje zjawisko zwane niezależnym ru-
chem wydawniczym. .' 

W minionej dekl,ldzie ruch .ów rozwinął się do 
olbrzymich rozmiarów, co potwierdzają nieliczne 
(również bemebitowe) i zapewne niepełne biblio
grafie, notujące po kilkaset tytułów czasopism wy~ 
d;twanych rocznie w kraju oraz po kilkadzięsiąt 
niezależnych oficyn. Przed historykami i archiwi
stami staje więc _odpowiedzialne zadanie opracowa
nia i usystematyzowania tego zjawiska, i ~ależy 
miee: nadzieję, że przemyska wystawa - zorgani
zowana wspólnie przez Archiwum Państwowe i Re
gionalną Komisję Wykonawczą NSZZ "Solidarność:' 
- zainspiruje zarówno kolekcjonerów druków, jak 
i przede .wszystkim historyków i archiwistów. 

D RUKI BEZDEBITOWE 
(czyli wydawane niele
galnie,poza cenzurą i 

oficjalnymi instytucjami) to
,varzyszą powojennej historii 
Polski niemal przez cały 0-
kres, jednak dopiero w dru
giej połowie lat siedeT\).dzie
siątych ruch ten rozwinął się 
do niespotykanych wcześniej 

. rozmiarów. Jedną z najgłoś
niejszych inicjatyw było • po
wołanie NOW-ej czyli Nieza
leżnej Oficyny Wydawniczej, 
do której akces zgłosiło wielu 
ludzi o powszechnie znanych 
nazwiskach. W 1977 roku za
czął ukazywać się kwartalnik 
literacki "Zapis", a ideę wy
dawania tego pisma określi! 
w pierwszym numene Stani
sław Barańczak: 

"",ZAPIS_ nie 1est fanabe
riq kilkunastu literatów, któ
rzy równie dobrze mogtiby 
publikować BWoje utwory w 
spOSÓb "normalny". Publiku
jemy "Zapis" tylko dlatego, 
że oficjalne możliwości druku. 
zawartych UJ nim material6w 
zostały nam odjęte. ( ... , Sens 
tego tytulu jest §wiadomie 
nie jednoznaczny. Znaczenie 
nasuwa się już UJ związku % 

.samtzdatowym- charakterem 
publikacji. Jest to po prostu 
p-rezentacja utworów, na któ
rych ciqży z a p i s, jak popu
larnie określa się zakaz dru
ku. ( .. ~, Znaczenie dTugie wiq-
źe się z faktem, że mimo 
wszelkich różnic gatunków, 
§wiatopoglqdówi poetyk ze
brarte tu utwory wzięły· się ze 
wspólnego źTódla: z przekona
nia, że nie tylko prawem, ale 
ł obowiązkiem jest z a 1) i S )J 

wa n i e, utrwalanie w słowie 
wszllstkiego, co ma dla niego 
wartość prawdy - p-rawdy 

zarówno 1» sensie poznaw~ 
czym, jak i psychologicznym 
czy artystycznym". 

W NOW-ej ukazywały się 
książki wielu autorów skaza~ 
nych wówczas przez cenzurE: 
na nieistnienie. Drukowano 
m. in. Miłosza, Wierzyńskie
go, Baral1czaka, Konwickiego, 
Kijowskiego, oprócz literatury 
pięknej - publicystykę, ma
teriały historyczne i źródło
we oraz dokUmenty. Z czasem 
powstawały coraz to nowe 
periodyki i wydawnictw~ 
Konkurencja na bezdebito-
wym rynk-u rosła. ·Pod koniec 
lat siedemdziesiątych prak
tycznie w każdym większym 
ośrodku funkcjonowały nieza
leżne wydawnictwa. Warto 
jednocześnie pamiętać, że pro
wadzenie tej działalności wią
zało się z dużym ryzykiem. 
NiełaŁwy był także dostęp do 
tej literatury, a cały ruch 
edytorski mi a! w ówczesnym 
czasie wszelkie znamiona 
prawdziwej konspiracji. 

Lata 1980-81 to erupcja 
niezalei:nego ruchu wydawni
czego na skalę dotąd niespo
tykaną. Ośrodld akademickie 
straciły monopol na wydawa
nie pism czy książek "poza 
cellburą". Bezdebitowym edy
torstwem zajmowano si<: nie
mal w każdym mieście, a tak
że w niektórych gminach. 
Oczywiście dominowały pro
pozycJe sygnowane przez za
legalizowany związek "Sol!
'darność", ale swoje organy 
prasowe miały też orgal!'lizacje 
i żywioły o najr6i:niejszej 

(Ciąg dalszy na str. 7) 
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Dżinsowy chłopak ~:lle przestając 
i"" ruć gumy, ty

czy sobie dwa bloczk.i. - Ten drugi dla kQ.1egl. 
który wstydzI się podejść. - Oglądam się. 
Kolega rówllloie t10brze odziany. PMId HaliJruka 
bez sł<llWa daje :ie<łn-ak drwa blocz;ki na jarzy
nową :ot chlebem po 51'1 zł. Jest pią·t.ek, 5 
S'tyc2JIlia, g,ocLz. 13.15.' 

. BiOOa-~ wydawane są od ruw\-ffi1aste·j. 
WÓW'C:Z:a.S stoi już gromada grod!nych. Trzeba 
mieć w pogotowiu łci<lkad'liesiąt bloczków, by 
w kolejce nie było przepychaollek. Teraz już 
swobodniej. Podchodzą do sJlOlika w kącie ba
ru pojedynczo. Znów dWoOje dzied ze słoikami 
w siatkach. Proozą o trzy blOC2lki. Skxonmie 
ubrane, cichu'iikie. Nie maan śaudałości pytać 
dla loog{) blOlrą te dod·a1!1rowe porcje. 

iKnbieŁa w wyszarzalym pałtociUoo. prosi {) 
dwa bloc.zJlcl i =az sIę usprawiedliW'i~: 
Wczoraj nie byłam. Biorę co drUgi dzień, ~ 
nogi odmawiają posłuszeństwa. W domu dogo~ 
towuJę sobIe kaszy i mam syty obiad na dwa 
dnL 

Wpada. sJootra PCK. - Mam chyba trupa w 
mieszkaniu. Byłam już dwa razy o różnych 
porach. Dobijałam się do drzwi. Nie otwiera I 
Okna zasłonięte, czego dotąd nie było. Zawia
domiłam milicję. Zanim przyjadą, biorę zuPIl 
dla drugiej podopiecznej, bo później nle zdążę .. 

Przez momen<t tworzy &tę mala kcliejka. Męź~ 
czyźn:i o ~;pracowa.nych rękach nIe odzywają 
się nawet. Wys.taIrczy ich pro.szące spojrzenie, 

NNE 
11'0 .dwudcies ~u m ilP..uta·ch pojawua się p<lłU0IW

rule d:i:iJns.awy chlc,paik. ProsY () Illastępne drwa 
bloczki. - Przecieti już jadłeś. - A c{) to dla 
mnIe jedna z~pa ~- odpowiada nie s,pe&Z9ltly. -
Ile masz lat? - Czternaście, piętnaście _ {>0-
prawia się. - W domu nie jesz? _ OIema 
nie, Jem. - Otrzymuje bloczki l wraca trium
faJtnie do ikolegi. Udało sIę! 

Obiadujący przy sąsiednim stoLi1ku 00JerJt. 
obserwujący od dłuższego czasu rozwój sytuacjI. 
jest oburwny: - To powinno być Jakoś ure
gulowane prawllie. Pr.leciei tu przychodzi peł. 
no cwau'&kówl 

~nd Hał!n;ka uśmiecha się tylko: .- To nie 
tylko u nas. Większość korzystaJących z tych 
obiadów to jednak ludzie znajdujący się w 
potrzebie. Faktem jest, że z tygodnIa na ty. 
dzień ich przybywa. Srodkl na ten cel mamy., 
Wstępnie szacujelJllY, że na styczeń potrzeba 
nam około 5 mln złotych. Czy to Jednak wy
starczy, trudno powIedzieć. 

Na razie bloczek dostaje kaMy kto się zgło
si, chociaż cmsem ma się powaZille wąltploLwo
ki co do' faktycznych potrzeb. Pnychodzą .. la. 
przykład mlodz.i Cyganie (tego dnia widziałam 
k.htrzech) albo zawiani (przez trzy kJwa.dxan
se doj:rzalam j€dnego, podobno było kilku\ 
Grzec:me acz stanow-cze: - Pa.n przeclei dziś 
jui jadł - w stronę mężczy:zmy po.d dobrą .da,
tą, ll1!ie .z.aIWsze sJrutkJuje, więc <Na świ~eg.o 
s:p<Aoju.... , 

(Ciąg dalszy na tltr. 3) 
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<> W Przemyślu s.zesn.ag·to
latek zaorał z domu kluczyki 
do dużego fiata - na ul. 
Tatarskiej z.jechał na lewą 
IItron~ jezdni (nadmierna 
szybkość) i zatrzymałsi(l 
na.M wys<>kim krawęimiku. 
Małoletni kierowca dowal u
ra2>U klatki piersiowej, a do 
8arn<lchodu trzeba będzie ... 
doło1yć przynajmniej milion 
złotych. 

f STYCZNIA 

<> Około szóstej raoo w 
Orłach zapalił się budynek 
mieszkalny. Spalił się dach, 
strat,. szaOllje się na ok. 10 
mln zł, a praw{}opodobną 
przyezyną pożaru był nie
IZCzel'llY komin. 

• STYCZNIA 

~ Kolegium Wojewody 7.8-
poznało lIię ~ projektem pla
nu robót drogowych w Prze-
myskiem w 1990 r. 

~ W Radymn!e na ul. 
Lwowskiej kierująca "nwlu~ 
.chero" nie zachowała należy
iej -ostroiności - fiacik: na
jechał na prawidłOWO )a{ją
cego rowerz.ystę, którego (z 
obrażeniami głowy) przewie
ziono do sz.pita la. 

• $TYCZNIA 

~ Po raz kolejny pos)()Wje 
llpotkali się z.e swoimi wy
boream1 - w tym dniu dy
żur w Przemyślu pełniła p<>
słanka Krystyna Grzęda. 

<> . Tuż . przed p6łnoeą w 
Olszynce (gIn. Orły) staTUIł 
w płomieniaeh rejsowy auto-
1nnJ Przemyśl - Rokletruca. 
Nikt :r. pasa1er6w nie ucier
pI-a), nawmiast z poja7.dU po-
2lOStal tylkO metalowy szkie
let, straty szacuje się na ok. 
80 mln U. Prz.yczyną poźaru 
autosanu był<> zwarcie prz.e
wodów wta1aeji elektrycz
nej. 

<> O 8.30 w Cisowej (gm. 
Krasiczyn) kierujący tiatem 
126p nie zachowa! należy
tej ostrożności na śliskiej 
je7Jdni - samochód wpadł do 
rowu i przewrócił się, pasa
:lerka fiacika ~znał8.<>braźeń 
i przewiezionO ją do· s7.pita
la.. Naprawa samochodu ko
ntować będz.ie przynajmniej 
dwa miliony z!otych. 

~ W C%.IUJie wykon,ywan14 
pyac remontowyeh w ,Hucie 
&kła "Jarosław" dwaj pra
cownicy li prywatnej finny 
... zaehowaU na!ytej ostro!-

oości - pod-cz.as podgrz.ewa
nia z.apalila się becz.ka z. le
parem. Doznali om poważ
nycb poparuń i tralili do 
szpitala. . 

II STYCZNIA 

~ Pr:r..ed 45 laty Janinie 
Wl~niewskiej, sanitariuszce, 
:bołnier:z.<>wi .:.rmii Krajowej, 
uczestniczce Powstania War
szawskiego - nadano Krzyż 

. Waleez.nyeh. Miała jednak 
tylkO stolIowne wwiad{;ze.. 
nie, a sam kn-yź zawisł na 
)ej piersi dopiero dzisiaj, gdy 
po tylu latach doczeka la się 
weryfikacji odznaczenia bojo
wego. P<>dcz,aa uroczystego 
8potkania wręczył go paru 
Janinie prezes ZW ZBoWiD 
Mariaa:l Burak. 

~ Od tego cilliana budyn
ku dyrekcji wOjew6dz.kiej 
Polskiej Poczty, Telegrafu i 
Telefonu lnÓW zawisł orze) 
w kororue. Przedwojenne 
g.oółG wydobyto z. magazy
nu, w którym spoezywa!o od 
1935 r • ..::.. póin!ej zastąpiono 
je or)em Cldlanym z mosią
dzu. Ten ostatln!. zdjęto w 
lD-39 r. na polecenie władz 
radzieckich 1 nie wiadomo, 
00 się :I. nim stało. Poczta 
wr6cUa J,atem do orła w ko
r~, g{jyby tak jeszcu 
sprawność w obsłudz.e 
klientów dorównała tej, jaką 
instytucja ta wykazała się 
przy... zamianie orłów ... 

11 STYCZNIA 

~ Do te~ dnia w Wydz:i-a
le Komunikacji Urzędu Miej
skiego w Jarosław1u wyreje-
strowano ok. I tys. pojazdów. 
Pnyayna? WZl'O&t ubezpie
ezeń 1 podatku drogowego. W 
Lubaczowie natomiast dowo
dy rejestracyjne na samo
chody i pn.yczepy zdepono~ 
wało .., tamtejsz.ym wydziale 
k<lmun1kacjl ok. 250 osób. Lu
dz.ie wyrejestrowują nawet." 
motorowery I Nie kaMy tak 
cz.yniący bierze chyba jed
nak pod !lwa« problemy (j 
oplaty), które będzie musIał 
pokonać pr:z.y pOnownej reje
str.lcjl pojazdu. 

<>Dla . jednych bez.roboci~ 
t>o chlgle tylko bliżej nie
określona przys:z.lOść, dla in
nych zaś staje się ono r:z.e-
cloywj&tością. W tym dniu 
np. w Wy"jiziale ZątTudnienia 
UM "L\lbaczowie r.areje-
strowanych było 50 osób po
srukująeyeh pracy, a ofert z 
zakładów nie było prawie żad
nych. Pracy w Lubaczowie nie 
mogą znaleźć nie tylkO oooby 
:r. tzw. redukowanych etatów, 
ale takie np. abs<>lwenci 

· rińejsoowej szkoły zawodo-
· w~j. Wyd2ial na razie nie 

plaCi z.a.silków, ale organizu
Je kura wikliniarstwa. Spół
dziclnia .wikliniarska z Rud
rub <>feruje bowiem k<lrzy
stne zarobki, a nie 'bez zna
ezen1a jesł iak:ie to, te np. 

· kosz:rcz.k1 . ~ta~ JnC)~na w 
doJriu. 

Z redakcyjnego dyżuru 

Pomarańcze ·na śmietniku 
- T.skandalt .Na jmieło,lJnł. oboli: ,.Pewexu" pny ul. 

%! stycznia w pnemyjJu r.auwaiylam azU około 10 kc 
I$sutyeb p0lJlfLR6ezy. Pochodz~ ODe prawdopodobnie li 

pobliskl.ego aldepu apoi,.wezego, ODIrIś dumnie zwanego 
"wzorcowym". Jak wlęe widae, kryz" nie oduezył nall 
marnotrawstwa. Czy nie moina było wcześniej pn:ecenlć', 

tegO delikatesowego towaru albo - jeśU nie znajdował 

nabywców - obdarowae nim domu dziecka? POla tymi 
pytanlamJ mam Jedno zasadniCZe!: - Czy konłeeznle mu
limy sprowadzali takle luksusy w syłuacJl powszechnej 

. droiyzny arlykuł(łw codzl~ego !)błku? - lPy.tała 5 bm. 
jedina z lIla6Zych czy1ela1iczek. . 

lNie ik~jemy. 
~w) 

PII."z redakeyJnero dylur .... bJLi.e Da aU •• 
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SROOA 
17 STYCZNIA 

PROGRAM I 

'.05 Pncz morza I ocean7 
L35 l 18.25 Domator 
LI>8 Domowe przedsz~ole 
9.15, 19.30, 22.40 WIadomOŚCIi 
'.25 "Koty lo drame" _. lUna 

TP 
tł.ot Telegazeta 
18.05 Informałor w)'ilAwnłea:, 
111.25 Kameleon 
111.liG Dla dzleei 
17.15 TeleexpresIl 
17.al Puehar świata w .kCluełt 

narciarskich z Zakopanelo 
18.25 Dawniej nił wellOFliIJ 
19.08 "Wyprawa prof. Gl\bki" 
lt1.10 Oferty ,,~galła" 
2ł.05 ,,zakazanł! ' piOHJaki" Y:< -

IIJm pol. . 
22.10 Sport 
22.10 Sensaeje XX wiekU: 
22.55 Plus-minus 
23.25 Jflzyk anf:iel"ki (13) 

PROGRAM n 
16.55 Jllzyk francuski (11) 
17.31 .Spiewanie w kraju Bu-

ków 
18.01 KRONIKA Z KRAKOWA 
18.38 Ma~azyn ,,102" , 
19.0t "Pokój miej" (2) - film 

anc· 
19.30 "Ro~arlanie w Warszawie" 

- rep.. 
H.ot Przecląd pOlskieh kr.nik 

filmowych 
11.00 Miasto ~wal'łe - Wlady-

wOllłok 
21.30 Panorama dnia 
22.08 "Przyjaeiele" (3) - nim 
23.00 Telewizja nocą 
'.05 Komentarz duia 

. Cl:WARTEK 
18 STYCZNIA 

PROGRAM I 

11.35 I 10.10 Domator 
1.50 Domowe przedszkole 
11.15, 19.30, 22.30 WiadomClśe1 
9.25 "Polidańei z Miami" 

film USA 
lUt I 18.18 MEN informuje 
16.20 Telegazeta 
16.25 Kwant 
17.15 Tele~ir.zeła 
17.at Mlli.nerzy 
17.55 Poza rok 2000 , 
lB.25 Mapzyn katolicki 
18.45 1ft minut 
19." ,,Dwa kosy i kurek li ra

tuszowej widy" 
111.10 Interpelacje (1) 
20.05 ,.Poliejg.nei. JoIfaw" 

film USA 
!8.55 Interpelaej<! (~) 
21.35 SpClrl 
!L45 Pe~aJ: 
~2.45 Piknik Counł..,. Hruowe 

'8!1 
%3.25 Jfl:&yk I1n«ielski (43) 

PROGRAM D 
lU$ 

- 17.3. 
lUt 
lUt 
U.30 
lt1.45 
Zł.ot 
!Lit 
fU. 
ZUS 

~yk rosy jsJd OS) 
Skarby kultury pola.ld 
KRONIKA Z KRAKOWA 
Procom· na łyoeDle 
Zielone kin. 
Reportai 
Wielki· sporł. 
Ellsprea reporter',. 
PanClrama dnia 
Perly z lamasa, ,;W'lałr" 
- film USA 

zus Komenła... duła 

. PI TEK --

19 STYCZNIA 

PROGRAM,I 

1.05 ·Prźybysze z Małpllllneb 
8.SIl I lo.se Domator 
8."t Domowe przedszkol" 

PRZEMYSKIE 

TYGOON.1K 
REGIONALNY 

N1IlDer .ddano d. drukarni 
• 11m. mok - 12 bm. 

'.15, 18.30 l %3.. Wiadomości 
8.2i "CaRey kadeci" (S) 

film rau. 
15.10 W azkole I w donua 
16.2t Telepzeła 
16.25 Rambił 
18.51 Okienko Pankł'aeep 
17.15 Teleexpretlll 
17.so Rapori 
17.55 .. Osłałnl powsłanłee" 

film doli. .. . . 
18.25 JbeczpospoUła lI&JIlor:iąlłDa 
18.45 Weekend w Jedynce 
18." Wllcłe~kle "Jeezkł 
11.1' "Teraa" - łYlolłD1k , __ 

apo4arezy 
~.05 "Sauaid" (1' - frane. 

film hld. 
n.25 Spori 
2L35 K4Intr&plDlkł 
22.15 Ariykł dla 1beesyp0llJl-

JlłeJ 

PllOGIlAlI n 

17.30 Wzroek4I",a Uda .nello-
Jów 

11M KBONIKA.. KRAKOWA 
18.30 O czyJb alę mówi Y 
18.50 Program rozrywkowy 
11.30 Dookoła iwiatal Afryka 
2łI.DO ,,Piąłek" 
n.at Panorama dnia 
11.45 "MiłOŚĆ! l imieri" - fUm 

USA 
23.05 Komentarz l1n1a 

~ 

SOBOTA 
20 STYCZNIA 

PROGllAlII I 

1.00 TYdlJeli ua dzialce 
'.~.O Na zdrowie· 
9.GO Drops 

10.30, 19.30 Wladomóści 
10;40 ,,Perla p61noenyeh Chin" 

- film dok. . 
16.45 ,.Rewida nadzwyczajna" 
17.15 Teleexpress 
17.80 Artyśei dla lluezypospo

litej 
18.30 Butik 
19.00 "przycody misia Colar

gola" 
19.10 Z kame~ wśr6d awie-

rzął 
20.05 "Szuani" (!l - frane. film 

hist. 
%1.25 Artyści dla llzeezY1loSJIG

litej 
0.!15 Telecazeta 
0.15 ,.Dw6jka karo· - łilm 

USA 

·PROGRAM n 
lS.15 KollkuH IJ miUonów 
14.00 Bariery 
14.25 Rlok pregram6w ~włato

wo-wychowawezych 
18.25 Puchar śwlata w uareiar

shvie alpejskim 
17.00 "Powróćmy jak za daw-

nych lat" 
18.00 KRONIKA Z KRAKOWA 
18.30 Wielka «ra 
19.38 Galeria 81 milionów 
20.00 Klucz do nowej muzyki 
20.05 .. .Zycie pod celą, Olzyll 

zwierzenia KI"YPsera" 
2I.SO Panorama c1nła 
%1.415 ;,Znowu w Brldeshead"

film an~. 
22.40 Komentarz dnia 

NIEDZIELA, " 

21 STYCZNIA 

PROG1lAM I 

1.111 Tydzle6 
'.00 Teleranek 

11.30, 11.. Wiac10mfteł 
10.35 "zloto" .81 - fUm do" 
11.15 Kral sa miastem 
1%'" Poranek IIYmłonleD)' 
13.00 Teatr dla bkei 
H.55 Morse 
111.tl Antena 
U.SII "Pali na dzledzłeak." (36t 

- łl1m 
11'.111 TeleeXll re5II 
111.311 AltfOmarkeł 
19.ftO "Slostn:eńcy ka4lzora Do

nalda" 
%t.05 ,.Dekalolf, aedem" - film 

TP , 
!t.es Siedem dni 
!t.SS S1IOrt 
U.15 .. Oblicze zbrodni" ~. 

17 I 1990 " 

PROGRAM n 
II.:IQ Prlle,iąd ł)"godnia oral 

.,Deblog, siedem" 
dla ~eyeh 

- 10.50,.Pieśń ujdzie calo" 
program dok. 

lL20 Koneerł i.yaeD 
lL45 Jutro ponieddalek 
12.21 Polska Kronika PUmow. 
12.30 "BaJan" - film ani. 
lZ.55 100 pytań 410._ 
J.3.35 Z bał_łą i. li humorem 
13.50 "P.Jaey" - 'Um dok. 
15.00 Pedrók • "aaale i pru-

aUaeal 
1$.5$ Gawęda prol. Zin. 
16.11 .. Marl.. Brando - Dalii.)" 
. - .ilDa d.k. wlos. 
17.10 Paehar iwiała w Ja ...... 

eJantwle alpejskim 
1'1'.38 BUiel iwlał. 
18.45 Prel. Ewa Łęł.wllka • 

pre«"JDie L DzI~e 
lł.3ł Galeria DWójki H." Sładle apori 
2Ut Prepam ... rywko....,. 
2L30 Pau.ranaa tbala 
au "Wojna I pamię6" (%Ol .... 

film USA 
22.45 Komeatarll dnIa 

Ig·Ullą·,.4f;l'ą:1 
22 STYCZNIA . 

.PROGRAM I 

lt1.Z0 .'1'elerueta ' 
1'-25 LUZ 
17'.15 Teleopras 
17.:Je Gorące linie . 
17.55 Wędrówki dalckie bU-

IIkie . 
18.15 11 mlnuł 
19.01 "Koł Leopold" 
19.10 W Sejmie i Scn4ele 
19.al I u.st Wiadomości 
20.05 Tealr TV: .. Chwiej" 

równowap" 
2!.4/ł Obok nu 
23.15 Jflllyk Iraneuskł (1%) 

PROGllAM D 

16.55 Jęayk ancłelskl (14) 
17.30 Antena Dw6jki 
17.45 Ojezyzna polszeayiEnll 
18.00 KRONIKA Z KRAKOWA 
18.30 Zma~ania. e Pols~fl 
19.30 Roman Lasoekl przedsta" 

wia 
20.00 Auto moło fan klub 
2O.S0 Osąc1imy oml 
21.15 Rozmowy • elerplenht 
21.30 Panorama dnia 
21.45 PrCl&ram rozrywkowy 
22.20 ,,Helmd" (2) - film .RFN 

WTOREK 
- . 

23 ST~CZNlA 

PROGRAM I 

8.35 I 10.50 Domator 
8.50 Domowe przedszkOle 
9.15, 19.30 l 22.28 Wiadomości 
'.25 "SłaOl,Ja końcowa" - mOI 

CSRS 
HI,20 Telep&eta 
18.25· Tik-Tuk 
17.15 Teleexpress 
17 .30 Spo.irzema 
17~ Klinika sdrowclo ezlowi~· 

ka 
18.15 System 
18.45 II minuł 
19.ot "przycody ketka Damia· -" 18.18 PrOIP'&ID p:ublleysłye:r.ny 
2"~ "ChicbClł palla 80«111" (1). 

- film TP 
21.3!S Sporł 
%1,45 LIsty • COSPodaree 
22.35 Muzyemy remanenł 
2U5 W6dłle, poswól ł)'e ... 

18.55 
17.30 

lUO 
18.30 
111.58 
19.3e 
20.00 

n.08 
21.30 
:li.tS 

!2."ł 

PROGRAM ,n 

lflSYk aapebkl (44) 
Klub lu4l11 • pruszJoł-
elą 
KRO~A Z KRAKOWA 
Modlitwa wieczorna 
Pu blleysłyka 
KolClrowy 'zawr6t ~ow.,. 
PrzebCIle Bo~uslawa Ha
ezytaskieJ'_ 
W krę«u sztakl 
Pauorama dnia 
,.N1ecb1elne· I~.szki" 
fllm·'1'P 
KCImentan dnIa 
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11 I 1990 r. ZYCIE PRZEMYSKIE 

Fot. ROBERT PAWŁOWSKI 

Rozwiązanie· kon,kursu dla dzieci 
Wll1'ZYWa.: 23; 0-1, 20, Zl; H-3. 6; t-7, 

13; J-a, 15, !4. 
tulan.k:1" ułundowane przez 
F'ABRYKĘ ZABAWEK w 
CIESZANOWIE. Przy tej o
kazji serdecor.nia dz,iękujemy 
tJ.aS<ZeffiU ofiarodawcy. 

cebula, rzodkiewka, dynia, 
rzepka, słonecmik, szczyvior, 
burak, mak. 

So1egowo bałwanki: 

A-5, 13; B-lI, 12, 19; C-4, 8; 
D-17, 22, 14, 10; E-9; F-16, 

Nagrody wyloSoOwaly: Irroi
na Korzela '.C Lubaczowa, 
Ma,da Klyi l( Pnemyśla,· Ju
styna Kolbuch 11 CieSZl\DOWa, 
Magdalena Pajda 'Z Maleoisk 
k. Jarosławia, Anna Toma
szek 7; Ostrowa. OŁrzymuJ/ł 
one te piękM plllswwe przy-

Laureatki zapras7;amy do 
redakcji po odbiór zabawek 
(od wtorku do czwartku do 
godz. 16, w piątek do 
godz. 11), 

LĘKI CODZIENNE 
(Dokończenie 'Ze str. 1) 

Krótko przed czternastą pr1:ychodzl drobniut
ka pani w eZeTnL Dootaje bloczek. lecz po 
chwil! wraea 00 stolika. -Nie ma jui JanY
nowej, w zamIan kal'uśnlak, a Ja mam chory 
żołądek, poprosiłam o kawę, nie d",1I - :ta1i 
się. Interwe'!1eja p&Ln.i Halinki· tez nie odnool 
sk!utku. Radu wię{: pod opjee1ll1eJ, by juctro po€)
sta.rała się przyjść wcze$nieJ. 

Na9tępne-j kobtede ws.1:Ystko jedno 00 zje, 
byle Ciepłe. - W domu nic nie mogę ugotować, 
bo kuchnia strasznie dymI, a na kllCbooM 
elClktrycz.nej za drogo - pow1a,da.. 

I Jeszcze mękzy~a po rer>etę, 00 Uafdw mu 
smakowaŁo. 

I z.at)'Vl:lWl JeJmość tą,(\.ająca 00 fllLlU C7.\.e
re ch bloczków (niby bierze dla kogoś). 

- Proszę na.m podali adres tej osoby,QIn
&eresujemy się błiżej i udzIelimy stosownej po
mooy - nalega dyturna praoownica ?OK. Jej
mość powstaje jedna.k n:ieugięta i d-,-"pUna ~e· 
&-? 

'-
Dyżur skońcwny. Wy>d<IJn>o lt900p waa-(..oś.ci 

135 255 złotych. 

W ogóle od porowy .poaź.dz.ie'l'.rthka wl:Yi~łegQ 
roku, kiedy to wystartowała akcja ,,posił4d ", 
w yasygnowano na nią w wojewód?ltwle OIkolo 
10 milionÓW złotych. Za.czY'nruno od kilkunasw 
W iP dzieartie. duś już w s.amym tylko Prze
·myślu średnio wydaje się sto. Co będzie jutro? 

W Zarządzie WojewódZlkim Polskiego E<.omt
lelu Pomocy Społeez.nej szukają pienię>Cl..zy. cho
dz.ą.c nie tylkout.artY'lY'J szlakami, lecz takie 
próbując własne j działaLnoścI goopodarczej. I"Q 
pra,wdzie jest ona jeszc-ze bardzo mize1'n-a. Roz· 
poczęte w połowie listopada uble~lego r()l)ru 
N>zlepiamie afisZY. plakat6w, klepsydr -,,-o przy" , 
nlosbodotą.d coś ze sio tysię1!Y zt.ot yc-h , . a więc 

nie [)OIk.rylo nawet kosztów u:lg-owego ogl-ogze. 
oi.a w prasJe. Był() też parę zg ł·~zeń na 
s;przą,t81nJe mle.3:lJkań. r to na L'azie wszyS'tko. 

W s.kalL wojewódz;lwa z pomocy PKPS 100-
rzysta f)S8 osób (w tej lkzbiesporo rodzin 
wiel<Jodziel.1\y-ch). 320 osób objętyeh jest op1ekq 
dOtm-ową. zaś ~12 - opieką sąsle<lzką. 

- Z rozezulIonla służb socjalnych wynika, że 
co na.iouliej 150 osób należal&by objąć zapo
mogami na węgiel i odzież. SytuacJa jest tru
dna. Mamy Jednak nadzieję, że nJe I>ozostanie
my sami, że nic IJPUBZCZą nas dotychczasowi 
spnymlerzeńcy: Ruta "Jarosław", .. Jarlan", 
Spóldzi(<łnia Inwalidów .. Start", Pn:emyskle 
Przedsiębiorstwo Bullowlane. PGR Fredropol, 
"Sanwll". przemy~kle PGK, Spółdzielnia "Przy
s1llo§e", ,.I'oroona", ~Polna", Cukrownia .. Prze
wat'Sk". KuratorIum Oświaty i Wychowania, 
osoby indywidualne. które chcą Jedna"k pooo
stać anonimowe .. 

Wszys.tbm dziś lV je s.ię lcuo.niei, ale - są
dząc poreakcjl na apel <> (X>IUoc dla RU'rI1'unii 
-. mniemać na1eźy, re nie pozostajemy 01:>0-
jęobn-i n& los człowieka dotlmiętego biedą. Ze 
J:i.oIg.;.<ty wydągn.i~r~ę 00 iyj.q.ccgo w niedo
~lilf,kt1 ... 

&.no 5 li'tycUlla., w ra.dll-owej "trójce", słu
cham felietonu zatytul-o<WalWtt"o "LĘK" w na
dziei, Ż~ wamy z .. Te.lewL~ji nocą" i "Rozmów 
o cIerpiet.'l ;u" Aleksaruloer . Małachowski b0,dzie 
mówić o c-oraz powsze.chnlejszych naszych lę
kach - Jak przeiyć dzień. Za wodzę się po 
pierwszych ·ulaniach. Pooeł Małachowski I'Q(Z

wiewa O>a r&.di-o<W~j anten.iepoiityczne obawy 
o to. czy aby nie daliśmy się wyprzedzić na
szy;rns'lsladom w reform-owanłu .u&trojou. Po
clesza na,:; również wleocią, te Wy70SZy od nas 
wS<kaź,n·ik zadłufunia za,groniczn~{) na głowę 

rnają mieszkań<:y NRD. O n·aszeJ szarej 00-
d!zj e rw.ooc i nie UJ. J<j'kll"l:ąls..ię lłIlld s «n<.-e.m. 

ALICJA BOGUSŁAWSKA' 

G
'ł DYBY TAK r;ĘN'THUM BADANIA OPINU 

. $POŁECZNEJ . podjęło temat: "moje naj ulu
bieńsze danie" - największy procent .ankie-

towanych odpowiedziałby prawdopodobnie: scha
boszczak! Chociaż tradycja mówi, że nie ma świąt. 
Bożego Narodzenia bez ryby, w rzeczywistości - z 
uwagi na cenę karpi - wiele rodzin obyło się o
statnio bez tego dania, zadowalfijąc się ... wieprzo
winą. Czy wszyscy. ludzie na Ziemi mają podobny 
naszemu stosunek do tego artykułu spożywczego, 
a konkretniej - do świni? otóż nie, 

Wielbiona 
• 
l 

wyłilęta 
stosunek różnych kultur 

ludzkich do 6-wini ma się po
dobnie jak do innych z,wie
rząt. My, Polacy, a szerzej 
mówiąc - Europejczycy, lu
bimy na przykład krowie mle
ko, a gardzą nim Chińczycy, 
chętnie natomiast spoi.ywają 
psie mIęso, które mim nie 
przeszłoby .przez gardło. Przy
kłady można mnożyć. Jahwe, 
Bóg HebrajczykÓW, zadawał 
sobie kilkakrotnie trud (raz w 
Księdze Rodzaju, drugi raz w 
Księdze Kapłańskiej), by po
tępić świnię jako zwierzę nie
czyste, którego nie wolno 
spożywać. 150() lat później po
twierdził to Mahomet w Imie
niu Allacha. l chociaż dziś 
wiadomo" że świnia przetwa
rza zboże i rośliny okopowe 
na bIałko i tłuszcz wysokiej 
jakości, bardzo potrzebne 
człowiekowi, miliony lydów 
i setki milionów wyznawców' 
islamu uważają ją za coś ohyd
nego. Uczeni wielu krajów j 
wielu pokoleń uslJują dociec 
czym kierowali się Jahwe I 
Allach, potępiając te łagodne 
I bezbronne zwierzęta. Kilka
set lat temu, przed Odrodze
niem, uważano, że stało się 
tak. gdyż świnia jest zwie
rzęciem brudnym. tatzajf\cym 
się we własnym moczu I zja-
dającym własne Odchody, 
a przecie:!:... czcwna krowa 
postępuje podobnie .. 

Te I Inne nłekonsekwencje 
tkwiące w tezie o nleczystosci 
świni dostrzegli . rabinl póź~ 
nlejszego okresu i wyciągnęll 
inny argument. mający uza~ 
sadnić racje Jahwe. otóż mię
so świni "ma zły i szkodliwy 
wpływ na ciało". Odkrycie 
trychinellozy umocniło tę teo~ 
rlę, lecz nie na długo-
wszak inne zwierzęta, np. 
krowy, są noslcl-elami jeszcze 
groźniejszych chorób dla czło
wieka. Dziś mówi się, że u 
podstaw wykłęcia świni leżały 
następujące względy: hodowla 
świńriie odpowiadała natu
rze pasterskich plemion lz-

raelskich, przywiązywała j" 
do jednego miejsca, była nie
ekonomiczna W sensie ilości l 
jakości pasz dawanych cio 
skarmiania. Cóż z tego, że 
wieprzowina jest smaczna, gdy 
wyżywienie świni I trzymanie 
jej w chłodzie w gorącym 
klimacie jest bardzo kosz-
towne - pomyślał Bóg t... 
zlikwidował pokusę świętym 
zakazem. Pozbył się proble
mu, ale tylko w odniesieniu 
do Żydów l mahometan. 

W Nowej Gwinei ! na wy

spach Melanezji źyją plemio
na, które uwabją po dz13 
dzień. świnie 'Za święte zwie
n:ęta. Składają je. więc w 0-

fierze przodkom i spożywają 

przy okazji. śWiąt . ł. donio
słych uroczystości. Kult ~wiń 
powoduje, że są one trakto4 
wane jak członkowie rodzin, 
śpi się 1: nimi, głas1:cze, nada
je Imiona, wyprowadza na 
smyczy, dokarmia smakoły

kami ze stolu domowników. 
UbOjowi nadaje się cechę re
ligijnego rytuału. Ukochana 
świnia zabljana jest na grobIe
właściciela i pieczona w dole 
wykopanym w pobliżu niebo
szczyka. WłożenJedo ust męż
czyźnie kawałka solonej wie
przowiny zapewnia jego mł
łość i czyni go ilzczfjśliwym.. 

Co pewien czas plemIona No
wej Gwinei urządzają święto 

świń, W czasie którego obiar
stwo WieprzoWiną przechodzi 
granice wyobraźni ( wytrzy
małości organizmów oraz ta
kle przetrzebienie stada, że 

trzeba lat na Jego odtworze
nie. Świnie są tu Jedyną chy
ba przyczyną wojen plemleo4 

nych. 

skI. 

3 
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~ STANISŁAW KURYŁO, lat 

47, nauczyciel, dZi~ałacz Związ
ku Nauczycielstwa Polskiego, 
do partii należy od 1964 r. (okręg 
wyborczy nr 5 - Przeworsk): 

rleleg 
Zjaz 

• CI 

Wielu z obecnych '"liderów" 
(także z Ruchu 8 Lipca) do nie
dawna siedziało cicho, mimo Iż 
nie brak Im było okazji d~ dzia
łania. Dziś usiłują łapać wiatr w 
żagle. 

ZYCIE PRZEMYSKm 

logię natomiast rozumlcć naleźy 
jako sumę tego, co Jest korzyst
ne i pożyteczne dla społeczeń
stwa i poszczególnych Jednostek, 

~ WOJCIECH BOBOWSKI, 
lat 37, inżynier - mechanik, za
stępca dyrektora POM w BirOZ)', 
w parti,l. 00 1978 r. (okręg wy
borczy nr 4 - Przemyśl - re~ 
jon): . . " 
'- Dlaczego. wyraziłem Igo-

dę na kandydowanie? Odpo-

nigdy zaś reprywatyzacja.' Ta 
może Jedywe nlebezp~ZDie roz· 
warstwić społeC21e6stwo. Jest 
nam tei potrzebne szerokie o
twarcie Da 'wlał, ale b'lko ła. 
kle, które Dle laJJ'ozi Daszej su_ 
werennoścI. Ideolo,.a. wiDna. byli 
traktowana Jako lprawa W)'hłCZ~ 
Die osoblsła Członka panU. Waż
De Jest natomiast, abJ' partia 
byla zawsze po stronie społecz
Dej sprawledUwoicl. 
~ ANTONI WISNlOWSKI, 

lat 42, sekretarz. KW PZPR, za
stępca przewodniczącego WRN, 
członek partU 00 1970 r. (okręg 
wyborczy nr 3 - Lubaczów): 

17 I 199Ó r. 

Dla mnie przynaleinoś6 do 
partii nie kOńczy się wraz z 
funkcją w niej pełnioną. 

Trudno Jest dziś mówl6 o Ja. 
k1m6 ,otowym programie nowej 
parłiL Myślę Jednak, że w pla· 
szczyźwe politycznej wiDna to 
być opcja na rzecz umacniania 
demokracji parlamentarnej. VII 
gospodarczej -równość wszyst· 
kich sekt(lrów,w społecznej -
dobrze rozumiana sprawhidll
wość spoleczna. Natomiast spra
wy Ideologiczne. to kwestia 
przyszłoścI. ParUa naJplcrw mu_ 
si powstać. rozwiną(: działalność, 
a ideologia będzie sprawą pÓ. 
żniejszych. głębokich przemyśleń - Co zadecydowało, 'Że zgodzi

łcm się na I{andydowanie? Otóż 
proszę pomyśleć, mój ojciec jest 
rolnikiem, jeśli on do tej pory 
nie złożył legitymacji party jn~j ... 
Wychowano mnie w poczuciu o
bowiązku i dyscypliny Jeśli jcst 
źle, to nie mogę powiedzieć, że 
mnie to nie obchodzi, bo nic ja 

Myślę, że nazwa przyszłej par
tii nie jest Istotna, ważne, żeby 
to była parli a, do' której ludzie 
przychodzić będą jak do siebie. 
W swoim programie winna zapi
sać stanowcze NIE prywatYza
cji wprowadzanej za wszelką c ~ 
nę. Winna teł w swoim działa
niu doceniać zawsze pierwiastek 
narodowy. polski, stanowimy 
w~zak Jeden Polski naród! Ideo-

wiedź prosta: chcę mieć możłi~ 
wo~ć wypowiedzenia się w kil
ku ważnych sprawach. Utożsa
miam się z ludźmi · iyJącymi z 
pracy i dlatego uważam, ' że w 
partii, a zwłaszcza w Jej kiero
wnictwie, winni znaleźć się lu
dzie godni zaufania, a przy tym 
fachowcy. 

- Moją kandydaturę na dele- teoretycznych. 

Na zJeździe opowiadal się bę
dę za partią silną - choć nie
koniecznie masową - mającą 
zawsze na względzie dObro Czło· 
wieka. Dlatego uważam, że dła 
społeczeństwa szansą może być 
d'lbry akcjonariat praoownlczy, 

gata wysunęla moja maclerzy- XI Zjazd nie może teź dać id'e
sta POP. Jest to zatem kwestia. ałnych recept. nie wypracuje też 
zaufania. konkretnego programu. Będą ło 

zawiniłem . Przeciwnie, chcę 
bezpośrednio lIcz(!s(.niczy{! \V 

dziele naprawy. 

Fot. 

r a ej a z r· '" 91 
j 

R. PAWŁOWSKI 

r 

Poza tym w partli działam nie 
od dziś, pełniąe różne funRcje. 
Czuję potrzebę weryfikacji prze
de wszystkim wlasneJ .,ostawy, 
a talde potrzebę działania w 
partii gruntownie odnowionej. -

na ~wod~ńsk1.m stolcu w jed
nym z ościennych wojew6dżtw, 
k>tóry dopomógł m. In. w korzy
stnym ulOlkowanmu samów leń mBJte
rialowych, 1u.* w kwietniu 1987 r. 
zaistniała kond~zność podw~e
n.la opła,ty do .itutyslęcy złotych 
od goopodanrtwa. W tym czasie za
mówiono m. \in . pOnad 18 tys. m 
bie?ąeych rur Btalowyeh., 25 t as(al
tu bituml<!znego, 15 tys. ni kw. we
loou .szklanego, pewną ilość arma
tury 1\1]>.. a WSZystko po to, alby 
ueiee przed inflacją. 

Z pomocą przyszedł też wojewo
d·a przemyśk:i, który oopomógł 
m. In. w .bezpJałnym opracowaniu 
podkładów geodezyj.nych. Wiosną 
1987 r. rozpoczęto roboty. które z0-
stały wkońezone w grlliinlu ub. ro
k u. Okazało się jednak., że roSnące 
ceny wyprzedziły znacżnie zgroma
dzone fundusze i 4 listopada 1988 r. 
mieszkańcy uchwalili doda·tkową 
opłat.ę w wysokości 30 tys. złotych 
od gospocLarstwa. Do u'kończenia 
1'11 westycji brakowało bowiem około 
7 mln złotych. Te właśnie trzydzie
ści t~sięcy są przyczyną tak wiel
kiego w:uburzenia J:alJla Mierzwy. 

Stan.isła:w Maziarz nie uk.rywa. Iż 
rzeczywiście ezłonko:w>ie komitetu 
gazyfikacyjnego spotkali się swego 
czasu z· obydwoma wojewodami, 
lecz nie spowooowało to najmniej
szego nawet UlSzczuplenia społecz
nych fund'\lSZY. bowiem gospodarze 
spotkania pobr.a:lttowali to iako 
sprawę prywatną. Myślę. że to wy
jaśnjen-ie jest n:iezbędn~ dla oczy~ 
S7JC:z.enia atmosfery I wszelkioh po
dejrzeil. 

Tak nazwać można aferę, jaką wokół gazyfikacji wsi Gorzyce gmina Tryńcza usi- Nikt - Ią=ie z komendantem 
PQSteru,riku MO w 'fT:yńezy - n·ie 
potwi-erdzll zarxu;tukrad7.ie-ży rur 
z placu bud:owy. Nie przepłaC<lno 
też za działkę o pow. 0,05 ha za
kupioną pod budowę stae)i red'uIk
cy}no--pom:!a.rowei, a jej usytuowa
nie wynikało z plan.u budowy ! 
nie było aktem cz:yjejkolwiek 88-
mowoli. Cena działki została usta
lona na zebraniu mies:zlkańców la 
Ji.sto.pa da 1989 r, 

łuje wywołać jeden z jej mieszkańców - JAN MIERZWA. Zar:;;uca on mianowicie 

społecznemu komitetowi gazyfikacji niegospodarność, tendencyjne zawyżanie ustalo-

DYch pierwotnie opłat, lekkomyślne i Diecelowe wydatkowanie społecznego grosza, 

brak nadzoru Dad zakupionymi materiałami budowlanymi, tudzież szereg innych prze

winień o charakterze zgoła aferowym .. A wszystko to czyni Jan Mierzwa. 

dobra ne na zebraniu trzy . dniÓwki I wy
kopałem wraz :l synami 75 m bie-

s cz go 

W jęg<l relacji sprawa wygląda 

. żących rowu, . a oni (ti: komitet 
gazyfikacyjny - J. M.) mnie je
szcze straszą, te jak nie dopłacę 
30 łys. złGtycb, t4I tak sprawę lia-
łatw\ą, że mi sazownia nie odbie
rze instalacji wewnątn budynku. 

następu.ją.co. Powołany wiosną Ma też za złe mój ro;r,mówca k:J-
1987 r. (data ta okaie się mylna -mitetowi gazyfikacyjnemu, że "ml
- J. M.) komitet gazyfikacyjny u- ciska" o zapłacenie owych trzydzie
staW w porozumien.lu z miesz.kań- stu tysięcy. podczas gdy "wiciu 
cami wsi wysokość opłat, które 708- wpłaciło tylko ' po 56 tys.", a także 
interesowani rolnICY winni Wpłacić i to że "dwa razy robili ·»imprezy« 
tytulem przyszłycb kosztów budo- w agrooomówee", w tym co naj
wy in.stalacjj gazowej. Opłaty te mniej raz z udziaJem szefów dwu 
określono początkowo na 50, pói- województw - pnzemy,skiego l rze
niej na 60 a jeszcze później na 100 szowskieg9, o czym świadczYłY wo
tys złMych od gospOOllrstwa. Robo- )ewodzińskie .. polonezy" stoją~e 
ty miały być zakończone. do mar- pół dnia pod rzeczoną agronomów-
ca 19S9 r - Spnedalam maciorę ką. Jed'nakźe na vytanieo treść 
- mów żona Jana Mierzwy - owy·ch .,imprez" - Jan Mierzwa 
teby wpłacić w terminie te st41 · odpowiada dyplomatycznie: - Jab: 
tysięcy i mieć spOkój, a tu taka by pan pół dnia siedział w agro
aferal . nomówce, to by się pan "palca.ml 

we bawił". 
.. Afera" zaś polegać ma na tym, 

że komitet gazyfikacyjny nie tylko Kolejnym zarzutem. było rzeka
nie dotrzymał terminu ukończenia me wywiezienie przez kierownika 
inwestycji. lecz zażądał dodatkowo budowy trzydziestu ru.r sta10-
wpłaty 30 tys. złotych. - Za bu- wych "aż gdzieś za Rzeszów", a 
dowę linii zapłaciłem - tu Jan także nierozliczenie przez komitet 
Mierzwa pokazuje kwity na łltcz- gazy1jklicy}ny mlliona ' złotych po
ną kwotę 101 500 złolych - I .ni- zost'lle~o 'po zakończeni-u budowy. 
rzego nie myślę dopłacać, Odpra- . zapła~enie pół miliona za działke 
- 'walem tei: przy ' budowie \Utalo- pod budowę ~ii red'U'kcnnej. 

"którą można było wybudow .• " 
choćby .na wiejskim pastwisku i 
byłoby taniej", itp. 

R~lestr przewLni011 - jal, z leg J 
wynika - jest dJug1 i waC2 a,~y. 
Zobaczmy zatem j.ak wygląda 

druga .. strona 
medalu 

- Jan Mierzwa znany jcst 1 leo 
go, że lubi szukać "d.ziury · W I'a· 
łym" - mówi ST ANISLA W :-1. A
ZIARZ, przewodniczący k omit e tu 
gazyfikacyjnego Gorzyc i Woli Bu
chowskiej, po czym p.rzeds' a w ' a 
pok.r6tce histocię budowy. 

K .e potwierdz i ł się t.eż Z81'zut 
:,raku kontroli nad· wpłatami od 
poszczególnych obywateli. Wedłu'g 
st.anu na 9 grUdn ia u·b. roku tylko 
dwoje platn ;lków ;l.31egało z wpłatą 
na lączn !J' kwotę 236 tys. złotycb. 
Oprotestowane przez Jana Mierz
wę 30 -tysi ęcy wol u ci ło w tym cza
sie 135 osób, a ();l osoby mialy to 
uczynić do kOI'l(~3 .]989 ' 1'. 

W tym mie jscll . warto )ll'7.yp<J
mn i"ć. że zgoGnie z ucbwalą ze
brania miLs.zkańców z 10 grudnia 
u.b roku,Q;soby. ldbrenje uregu
lowały swoich zobowią7...ań w kwo

(' :e 30 tys. Złoty ch do końca 1939 r. 
będą musialy to u " zynić w roku 
bie ż<!cym, _ ale już w potrojonej 
wysokoścI. czyli 90 Łys. złotych. 
Jest to tak że wanl<lkiem uzyskania 
7.al.wierd7..enia pr 7.ez Ue: dO'l<:umen
Łacji na wew nętl",w<l instalację ga
lOW~ w budy nkacl1. 

Komitet powstał jesienią 19BG :'. i Gazyfik ac i<l wsi Gorzyce i 
z miejsca przystąpił do pracy. Sp0- Wola Bu('howska wstała za$ońcw
rządzono Imienny W)'lk.az mieszkań- na \V grucln:u ub. roku kosztem 
ców (łącznie 230 n axwisk) "w.yra· 63591 295 zl, co p otwierdzone jest 
tającycb zgodę na współudział \V pt'0tokoJem z<lawcl{)-{)dbiorczym 
re:llizacji sieci r;azowej zewu.;trz- .,sieci ga:t.owej średnioprę'ŻDej" zna l
nej". Wykaz ten pod'Pisał<> ponad dującym &l~ w Urzl;d.zie Gminy w. 
90 proc. mieszkań{)ów. Ptierwotllil Tryń:czy . . Naczelni.k gmany JOZEF 
odpłatność w wysokości 50 tys.· z.lo- OLEJARKA stwierdził, źe rozHcze
tyc.h przyjęto w porozumieniu z U· _ nie Lnwestyc~ na ogólnym :z.e.bra
rzędem Gminy w Tryńezy . . Wkrbt- niu za,i:n:\ere.sowa-nych mies:zkańe6w 
ce okauło się, że j€st on,a ' za n-is· 'wsi nastą·pj do ko'ńca lu,tego ·br. 
ka. Mimo ŻYCZliwej pomocy go-

rzyckiego rodaka u.siadającego .JERZY KAKAILA 

łylkozalo.żenia ogółne. które 
trzeba będzie dopracowywać jui 
po zjeździe, VII trakCie dzialania. 
Ważne Jest. żeby w jego wyni
ku umocniły się zdecydo'l.vanie 
siły lewicy społecznej. 

Notował JERZY MAKARA 

S arzowski 

karp 

wędruie 

po 

Pol.sce 
Mieszkańcy naszego woje

wództwa ryb nie lubią, a W 
każdym razie na pewno -
karpia. Przycżyny? Jedni mG
wią, że decyduje o tym c-ena, 
inni - że brak nawyku, jesz
cze inni zwalają wszystko na 
kłopotliwą sprzedaż. Jedno 
jest pewne - popyt jest nie
wielki, zaś handel (a zwłasz
cza 'Centrala . Rybna - nie
gdyś monopOlista w obrocie 
rybami) malo uczynił, by 
ukształtować rynek. Karpie 
jadło się i je nadal w na-~ ~ 
szym regionie tylko przy oka~' l' 
zji świąt Bożego Narodzenia. 

. Niewiele sklepów Central! 
Rybnej podejmuje się sprze
daży ciągłej żywych ryb, bo ... 
nic ma basenów, sprawnych 
urządz~ń wodociągowych i 
kanalizacyjnJ~ch, lub też sprze
.dawczynie boją siQ reuma
tyzmu. 

Efekt tego· taki, że gospo~ 

darstwo w Starzawie sprze
daje swoje karpie handlow
com z poznania, Bydgoszczy I 
innych miast Polski zachod
niej I północnej, gdzie jezior 
dużo i do morza bliżej. i co 
ciekawe - cena za kilogram 
karpi kształtowała się tam w 
okresie świąt w granicach od 
5 500 do 6 000 zł, u nas-
4500 zł. 

starzawa odłowiła w 1989 
roku około 500 ton ryb i 
gdyby nie operatywność kie-
rownictwa, mogłoby się z 
ruch wiele zmarl1'Ować, nic 
się jednak takiego nie stało. 

W magazynach gospodarstwa 
, pozostało już tylko około 100 
ton. pójdą, choć ż pewnością 

podrożeją, jak cała żyw

ność. 
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dyrehforeln Oddziału NBP w Przemyślu 

- Slyszalem, że ostatuio kli
entami NBP zostały łak:i:e ... "ko
niki". I robią poooć u pana oie
Jt;r interes. 

- To prawda. Od nowego ro-· 
ku skupujemy równiej; dolary, 
pŁacąc nieco lepiej nii w PKO 
lub w kantorach prywatnych. 
Np. 4 stycznia w PKO można 
było sprzedać jednego "Wa
szyngtona" za 9 tys. zł, a u nas 
za 9310 zł. O rozszerzeniu !>'rzez 
nas zakresu dziaŁalności S:Połe
CŁeI\stwo jeszcze nie wie. 

- Bo i skąd ma wiedzieć, sko
ro oie slubła łemu odpowiednia 
reklama. W oczach 8l'0Iecze6-
.łwa banki krajowe ." łnsb&u
clą szczególnIe nieruchawą, a 
Jej unędniey sprawiaj" wraże-

le, jakby Im wcale na klien
~h nie zależało. Jeśli za wł.
e pieniąche ludzie będlł uadal 

oa.raźenl na· ul>Okonenia, wysła
wanIe god:dnaml w kolejce. by 
'Ilałoiyc sobie konto dewIzowe lub 
wybrać z nłego parę ,,2:lelónyoh", 
w na 'twiększenie zainteresowa
aia w lokowaniu waluł" w han
kach nie ma co IiCS16'M 

- Złego t){J wiem. jest &o wy
łąoznle łoorla. bo np. banki 
spóldzielC'l:ę takich operacji nie 
prowadzą, wykręcając się bra
kiem przeszkolonych kadr, kiep. 
skimi warunkami lokalowymi 
itp. Czy jesł &o zatem obowią
zek obligatoryjny, czy raClleJ 
prawo banków'r 

- Jeśli bank odmówi otwar
cia konta dewizowego, to mWl! 
na swe usprawiedliwienie prz.e
dlOżyć konlcretne argumenty. 

- Wystarczy więc, że wspom~ 
ni o braku "siły fachowe!, ł Juli 
jest z 'ego obowią.zku zwolnłooy. 
Daleko nam w tym względzie do 
modelu zachodniego, gdzie 'egp 
tyPU firm;r ubielfaJI\ o kliente.
lę· 

- Ma pan rację. U nas nowo-
ści wprowadzane są z dużymi 
oporamI. Cz.ęsto wynik,a to l 
wygodnictwa. Większość woU 
siedzieć' I narzekać na warunki 
pracy, a przecIet wiadomo, że 
skoro bank nie będzie miał kU. 
entów, to ni~ &arob! na nowy 
lokal. 

- Wróćmy do poo!lląłkow,g. 
lVątkU rozmowy," 

- Nie jest prawdą, te nde !!:a
le>:,\" nam na klientach, pros-zę 
jednak wuąć pod uwag~ warun
Id l(l!calowe, w jakich pracuje~ -- Cóż mogę dodać! Proponlt~ 
my. Ja;kośt obsługi poleps~ się ję osobom, które mecydują si~ 
dopiero wówczas, gdy zwiększy spn:edać dolary, by przed tran· 
się ilość banków. Moim maniero' sakcją donrze zorientowały się, 
- w Przemyślu powinno być która z ofert jest dla nich naj.. 
!.ch co najmniej plęć. korzystn!e:)3za. Ostatnio dykto.-

waliśmy zdecydowanie najle.psze 
- Wątpię. aby takie tłuma- wa.rltnlcl. 

łI'lIenla RatysfakejoDował" łych, 
którzy często korzyS&aj" 'Ii wa
szych usług. Nie Jest przeciej 
IIbowlązklem klienłów czynić 
starania. o poprawę waszych wa~ 
nm.ków praoy._ 

- Oczywiścle, te nie, ale re
alta na dziś są takie, a nie in
ne. W nasz.ym pn:ypad1ru mo
f1.1wośoi usprawnienia obsługi 
petentów ograniczają alf! do 
wprowadzen1a drugiej zmiany. 
Po części jut to uczynlltśmy. We 
wtorki i czwartki NBP lest 
~ny od godz. I do 17. Bye 
może w II kwarlale dni takIch 
!;Jl'zybędzie. Chcę prZ1 oka,z:ll 
~rócl~ uwag~ na bardzo watny 
m::zegół, o którym pr-r.eciętny o
bywateJ nie wf!!. W !pOłeczeń
.lwie nadal tunkc»nujf! utarty 
stereotyp: NBP utotsamLany jest 
Z bankiem powołanym do ob
sługi ludnoścI. Tymczasem roia 
NBP .jest Inna, a na9ze poprze
dnie powinności przejęły na sie
bie ballikl komercyjne, depOz.y
towo-kredytowe, Bank Gospo
darki Żywnoociowej, PKO, ban
Id !łp6td:z:ielcze l Bank PKO SA. 

- C?lym w taklm razi., tC.ratll 
.tę ujmujecie? 

- Głównym zadaniem Cen-
trali NBP i jej agend w terenie 
jest nadzór nad polityką emi
syjną pieniqdz3. I kształtowanie 
wlaśc[wych relacji na rynku 
walutowo-dewizowym. Chcemy 
sprawować kontrol~ nad wyso
kością oficjalnego kursu dolara. 
Prowadzimy także ob~ługę de
w1.wwą ludnoścl, ale - chee to 
m ocno poukreślić - nie na • za
sad z.io wyląc%nOścl. PrawO' do 
tego posiadają wszystkie wymie
nto.ne uprz.ect.'1io ba:1ld. Każdy a 
!rleb ma obowiązek otworx.yć 
Wnioskodawcy rachunek dewizo. 
wy, ma tez prawo da likll.powa~ 
~ walut" obcej. 

- Skąd takie nagłe zaintere:'lo-
wanie skupem dewiz pr-z~. 
NBP'/' 

- Jak jut wspomnJałem, wy~ 
nlka to li nasz.ych nowych za
dań. W praktyce chodzi o wye
liminowanie w nasz.ym kra lu 
dwuwalutowości. Od 1 stycznia 
następnego roku dolar praktycz
ni.e nie będ7.ie kursował poza 
bankiem. W przyszłOŚCi wszyst
kie nalet!loścl płatnicze mają 
być. regulowane polską walutą. 
Już tera?: katdy posiadacz ra~ 
chunku zrotówkowego mote z.a~ 
kupić za granicą rurowce, ma· 
szyny itp., pn.y czym formalno· 
ści t tym l';9V<iązane ma załatwić 
ten bank, w którym zaintereso
wana transakcją osoba ma !IWo! 
rachunek. Bank spółdzielcz.y na 
prz.y1dad nie ma prawa odsyłać 
}ej d-o nu. 

- Ile łneba mieć na ksłą
ł.eczte oS7.C1lędnoścloweJ złotó· 
wek, by przy IIbcenym §rerlnlm 
kurIIle oficjalnym dolara 9500 zł. 
mołna było zakupić 7.1\ ~raRiC$ 
urządłeńłe wllrlośC!d IOOO dola_ 
.. ów? 

- t milionów 693 tysięcy U, 
bo po tyle - przy tym kursie 
- NBP sprzedaje d-olary. Do te·· 
go trzeba cl.oliczyć. jeszcze cło i 
podatek obrotowy. jem dany 
wyrób jest nim! objęty. 

- Czy relacja 1:9:;00 utrzym a 
się dlugll'f 

- Prz~plsy stanowią, że je śli 
średni kurs l'ynkowo~ka!ltorO'Wy 
będżie wyv>zy lub niższy od ofi
cjalnego o wIęcej niż 10 pro
cent. to wów('zas NBP może t~ 
feJaej!'; 2:mtenić. Korzystniejsza 
byłaby jednak stabilizacja. 

RO'&ma.wlal W. WOJCJESZONEK 

2YCm PRZEMYSKIE 

Statystyka 
Ił .... , S TARA TO P\R..<\ WlDA, te Jeśli ra'Z .~ 

jemy sobie CJlptnlę, fakt len bardzo dłUlgO 
będzie &ię nam odbi,ja} c~~HViką, pnJ, 

C?;ym dotyczy to zarówno osób prywatnych, jak t 
całyCh społeczności, a tak~e regionów, niestety." 

" .:.-

nie całkiem poważnie W.i~oletn.le przyplsanile do Polski "B", a je
IIIZCZ& wcześniej pr.zynalemość do Galicjl 
WSIly&tJ!cO to p<Ywstawiło głębolcle jla.dy Jb& 
społecznym i g<JSpodarezYID organl=l.e P!l''U
mysklego. W wielu dz1cd:z:lnach jesteśmy w 
lliwl'+l!k'u % tym daleko za średnlą kra}tYwą. a 
tu l ów«z.1e mamy czego pozazdr,oś.cić Mur?;Y
uom... 

'W hall'LdJ.u !la ;pr:t.yklad, ruie a;::lomel'3.cje ty!P'U 
PrzemyŚ>] czy Jaros~w J;Xrym wiooa. Okawje 
się, re n ajlepiej rozwinięt.ą siecią handlową 
dyspo.n;ują małe oirodki miejskie: Slenia,wa, 
Cies.za.nów, Kańczuga, Radymno, D .YlnÓ'N j Lu
baezÓ<W .. Najgorzej nllJtomi.ast jes.t n a teren,le 
g.mlin: Sieniawa, PrzemyŚ'I, Przeworsk, Radym~ 
no. Pa,wlo.slów, Kras.kzj'1!1.· Jak widać, władze 
e~śei mias<t j gmin P'l~e-de wszystkim zadba
ły o/) II t o l l c e Jednooteik. a.dm1niS<tracy Jnych, 
zrupomlQlając jakOlby o p r o w 1 n c j i. No cM, 
mądrze ktoś powie·dr.ial, że n.ie cna t.akioh gra
bi, Móre .crabHyby 00 s.lebie._ 

Gdyhy 'wolzyocyll1!ies2lkaocy wo.iewóda;oWla na. 
raz z~h.cI~1i wsiąIŚć do samochodów OI>OQowych, 
byłyby peWl!1e problemy. Na każdy bowiem t y
si~ m~es2lkań,ców przypada ok. os iemdziesię· 
cLu prywatnycl1 samochodów, a najhardziej 
-un>Otory.zowa,ne są; Jal'OSlaw, PrzemyśJ., Prze
wO!NJik: i Pruw!oo[ów, 'I1ajmu-uejroś - Dhrcu., 

R0kletnlca, Pl'UlChndk ł Meu,,1<:a. Możomy He 
wlezie psioczyć na WPKM. PKS oraz PKP, ale 
nJe da si~ ukryc, że IIZczeg61IJie teraz te fir
my będą nas ratować - zwłaszcza że co dru
gi poolaoocz prywabneg. auta zam!&za .<;owój 
pQjaN WYTejesbrować. 'I1rarn.'!lPQrt wlęc przed-

....... a. 

Gdy karalUChy 
lażą 

po drutach 
6tawia .i,j~ raczej nlct:iekawie, podobnie ZTeslZ'tą 
jak i łączność. 50 abonentów telefonicznych 
na 1 tysiąc mieszkańców (w tym zaledwie 30 
prywatnych) t.o nIe tylko eurqpejska, ale chyba 
nawet krajowa nądza. W niekt.órych gmLnaeh 
telefony są wyłą<:z,nJe na korbę (n, a z kole'l 
niP. w IJubacrowslclem w czasie złej pogody 
pra wie nie da się r~ffiaJwt.a~ - w s}ucha.wce 
tak !.rzeszCZy, j<likby po drutach telefQ11.li.cmyeh 
łaaJły całe 3tada. karaluchów ... 

Czytelnlik uiWMJuie śledzl\~v &pr3wozdania 
róimego autorame.nłu władz z pelll"l1>().ŚC'lą OOW'\'l() 
i,tli, !au'W.aZył, że ptę1tą achillesową WIOjewódlz.. 
twa ))l'zemyslkJe,g,o od lat }est fr<JepOdarlca i«l>
munaina. 

'1'y11c.o s-iedemdY:i-esiąt sle<łem procoo.t ludnOOcł 
miejsklej korzY'l>ta z sieci kanaHz,lWy}nej. p.i'2y 
ozym w Sloo1,,-wie, Radymnle i Ciewmnowie 
3.lcć ta jest nader słaba, a o gminach lepiej w 
ogóle nIe mÓwić ... 

SWY'styczny mdesz:kanioec wOIjewództ<.i,·a zu:ty' 
wa ale. 28 .metrów szek.[ennycn wody _ w 
gndOl3ch - zaledwie 10 metr&w. POIrulod-ro na 
tysią.e m!esz.kafH:ów pnypada u lll\S ponad :'lO 
mieszkań, a l,7)w. ws,kaź,rrlk: zagęszczenia na 
jedną i?'..b~ wynoo:i U6 osoby. Na ma.l'glm.e&e: 
ot1.c,k11ne dane nie prec}"z;ują jaka płeć przypa~ 
d.a na te SzciHwśc:'ie setnych ooobS"_ 

8:okcly. p~ta.wÓW'e'k jest lącw,!.& %73, z C1:e
go :ł2 przypa-daja 00 miasta. Bu«ynk! l!!lJIoo,lne 
.różne: od nowoczesnYC'\1,poprzh oblektypa,~ 
miętające czasy ciotk!' AustriI., do drewnianych 
ehału.p włą.c:zmie. W mieście na ~ porzypa~ 
da Śl'edn.io ok. 72,1, a na VII'l>! IW uc:cnl&w. W 
przedsz:kolach ja;kby się nieco P'Oi[awiło, ale 
i tak na jcdn.o miejlSce czyhają Ul.m prrecię.t
nie dwa maluchy. 

I wre-szcie s 7. l a c h e t tl e z d T o w l e. Tu, 
podobnie Jak w Innych dz!edz.1n.a.:h, sy~uacja 
.ies·t u6roicoWlana. W kraju na 10 tys. osób 
przypada 66 łóżek szpitalnych. W Przemy4'!lkiero 
- 71, a więc .1e,:t lepie' nit !!;d7Je IndzIej. rn· 
na sprawa, ze wiele budynk6w, w których te 
łóżka ~t.oją, przypOi11.'Lna wyglądem 1 komfM~ 
tern obiekty z czasów króla Ćwieczka. Ale jest 
też llikceIrt o>ptym.lstycz.ny: spra.wnle, jak na 
dzisiejsze CT.a.SY, idąca budowa szpitala woje· 
wódzlriego, 

Sen z poo,vie:, spędza wła.da.om wojew6dzklm 
dot.lcliwy brak kadry me<lycznej. Gdyby porze· 
kadio o tym s.pę<łzanyro śnie nie był<> jedynie 
przoooocuą., wówcw.s Qlk.a~ł()by się, te władJcy 
regionu n~ ~Lżyll oka od chwi.Ui t><J'WS'tanla. 
Wl<Jjew6dmwa, .. 

AJle .nIech m~ 11=by. 

W kr&ju na 10 tys. loo1:i przypada śred.nlo 
21 lekarzy. W PrzemySIldem - 13 leka.ny. 3 
lek. denty-stów Ol'l1% 44 p'le lęgnia rki. Zdccydo-
wani.e ile je.ort na wsi, gdzie kaMEI 10 tys. 
osól> obsrugu Je 3 l€'k<L1'zY. 1 derttysta I 10 pie
l.ę,~I:eik vw miastach odl!xnvledlnlO! 3D, 3, 1(0). 

I ~ ooś dla ducha. W cLz.ies1ęclu mla
!lŁaoh wojewóda:t.wa fU<nkc}<muje ogółem ponad 
50 róż,norod!l1yehp!.acówek kultury, a we W'S7.y. 

s.tkJlch środo-wlSIkaeh takkh pllleówekje&t 317. 
Jeśli odejmiemy od te-go likwidmva,ne właśln;!e 

kluby "Ruch" oraz obiekty l.na}dująee siE} w 
budowie bądź rem{)<f\de, a takle niC/które po
z&ujące dz.lalaluość kUl\Iura,lrnąLnstytucj.e 

wówczas. okaże Się, ze i w tej branży nie dzie
je się wi",l" Choć trz eba przyznać, że jest. leo. 
pie i nil. w sjlu'żbie zd rowia, j.ako fe Il<P n a 
je ::1ną bibllote-kG przypad a:lir: 10, a 2,5 t ys . 
osób. 

Nie gp-cs6b p,rzytoczyć tu dan yc h dotyc.zących 

wszystkich d 7.i edz1n społe cznych i gos podal'
czyc-h WOjewództwa. Nk ma zrc.'>ztą tD kiej po
trmby. Bo wdc jest - kaMy witYL!. A jeśli 

t..'Ilprez.entowane dMIe statystyczne choć trochę 

PDlPfarwUy komuś humor, 1;<) l bardw dobru:. 

JACEK. WINNICKl 
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ZYCIE PRZEMYSKIE 

Związany z Przemyskiem 

reżyser i żołnierz ZWZ-AK 

"Bosak" 
• 

nIe. 
Tl'udno mi było zm&bunowaó się, 

'" • 'ym uapisaó .( ... l Będąc we 
wBeśniu ub. r. n>l\ XIV Powseeeh
Dym Zjeźdue HIstoryków Polskich 
w ł,ocai, odwledsiłem przy okazji 
m1esz.kającego tam STANISł.AWA 
:MROCZKOWSKIEGO' "BOSA
KA", (".l Nie sądziłem, te bfldzic 
to _je 06ta~nie I: Nim spotkanie. 

S. Ml'oczkowskiego poa.nalem ... 
korcspondencyjnle. Był to rok 1981. 
Na lllml!.oh ,.zycia" ukazały lUll 
wówezas dwa moje ar'tykuły, w 
których podniosłem kwestie tyc:aą
" bo powlatll li1baczowsklego w 
esa.~ie wojny I okupacji oraz omó
wiłem problemy konspiracji na 
i.,m terenie." Ku memll lIlask.,.".e
DHI. otnymalem I: Pn.emyśla list, 
w k'órym Ił j a w n 11 li i ę "Bo
lak.... • którym tyle słyszałem w 
IIWym I'Ocbilllly·Dl środow\.s.ku. U
oi~ylem się tym Ogromnie' - na" 
hrllyła mi sit:; bowiem sp(l5oł)h'IlOlŚii 
esobi.'itcl'o pOY.nanla k,go C'llowie
b (._) 

Okazało 5ię, ie nHałem wyjątko
we szczęście. gdyi dlil;kl relae,iom 
Sta.nisla-wa MJ.·oc:zkowskiegot mo
słem llozna6 wiele fakt6w związa
nych li akowską kon.'>piracją w 
clt'..me ookupacjt 1" mrożące krew w 
tyłach S7.czególy 1066w iołulel'2"Y 
AK zamknlęt}'ch w wlęzleniaoh po. 
wojnie. 

S. Mrw'zkowski "l'o~ił sil) w 
łAodzl II V 1007 r. Jego rod:&lce, 
BlateJ I Malgorzab \I Kowalskich, 
JH)(lhodzill .z rod2ln szlacheckIch.. 
Mieli C:lWoro dzieci -dziewI'lyn
kI) itrlilIech ehłopców. StanislĄw 
był nl1jmlodszy. Ojciec, po. kOMo,. 
kich razach, jakie otrzyma I pod· 
C2as wydaneń 1965 r., zdrowia nie 
miał I w lllU r. zmarŁ Cały cie;
żar ulrzymania I wych{\wania dzie
ej spadł na matkę. Byla Wl-a cór
ką, po.wstańca z 1863 T.. który. 
wraz z pięcioma braćmi, za udział 
w tym :la'ywle narOilowym skaz .. -
ny został Da 9 lat zesłania, Mają· 
łek ro.dzinny skonfiskowano, matka. 
pracowała więe jako. tkaclika. Nie· 
wiele zarabiała, ale dzieci wy"ho
wala dobru. 

. St..nisb.w był zdi>"loy. DobrZ<' .oię 

llCl~ył, choo ruwnolcg1e ze 
~l.kołą - pl'acl>wal, by pomuc mat
',-e. Dość wcześnie wyka:z.ywal u· 
w;'lnieni1& ar·tystyczne. 

Gdy ukończył klasę VI prywat. 
nego gimna.zjum, powołano Go do 
Wo.jska. Znalazł się w Modlinie, VI' 

Centrum 'Vysz/;ołenia Saperów. 
skąd pnc""edł do rez('n~y w st.op
n.iu lIierża.nta. Wrócił do domu. 
Wciągnięto Go do klubu sportowe· 
1\'0 Policji Paóslwowcj, gdzie 
opi'twz czynnego uprawiania sIWf' 
tu - prowadził tei świetlic". 
Wkról<Jc sk.ierowany został do pói· 
ro-cznej S'llkoly policyjne j VI' 80<;. 
noweli, a po jej ukończeniu o~rzy. 
mał pnydz.ia! .dużbowy do Komen
dy \Vl>jewÓ<lzkiej PI' wc Lwowie. 
która wysiała ('Ii) do Jaworowa, 
gd:de przybył 19 IV 1931 r. W tym 
niewielkim powiatowym miastecz· 
ku, p<lza pracą za wodo,"" ą. pl'owa
d"j/ również d'Liulalność 3l'ty.~tYCi· 
nlł i .sporlową. Podjął ponadto. slu-
dia w Pań.~t,.wowym lnstytueie 
Sztu·k Plastycznych we Lwowie. 
które w 1935 r. u kończył. Został 
• cen~ra.rcm. Miał też uzdolnlen.ia 
recytato.rskie i wspaniały głos. Roz
winął więc .w środowisku ożywio
ną działalność artystyc1:ną. Praco
wał dodatkowo w miejscowym gim· 
n"'ljum i liceum. 

W 1938 T. Stanisław MrO('zkow· 
s.ki przeniesiony z.oslał do Prze
worska. Tu z"mieszkała z nim Je· 
go siOoslra. Po wyb.uchu wojny. 
tgodnie z ro'Z,kazenl, ruszył na 
wschód. Brai \ldliia! '" obronie 
r. wow:.. Clę:i.ko. ranny dostal się do 
S'~pita.la, ale zorielltowa wszy się w 
. 'ytuaeji, jaka 7..apanowah po zaji; ' 

I . • I 
zy]e .. 

t)j'1l miasta pruz Armię C&uwon". 
potajemnie «o opuścił i I'WlZył w 
5łronę Sa.nu. 

Na Sanie była guni CI'. Na legał
~e jej przekroc:ilelll~ nie miał szans. 
Zdecydował się, choć było jui d

mno, ~ rana jeszcze Ido: nie wygoił", 
na nle1egalne przejście pnez rze
kr,o U.dało sięl Wrooił do Pnewor
~ka ( ... ) 

Z J)Oe:.ątkie.m grudnła 1m r. od
wiedzili S. MrO(lzkow.~klego ludilie 
IIwut~ z k9łlSpiraeją wojskow~ 

Złoźył payilięgę l pn:ybrał ps. 
.. B06ak" (....). Początko.WO duałał 

w pnewornim obwodzie ZWZ. or
ganizował terenf>we placówki. Za
angażował się tei w tajne nauClta
uie, a następnie pncS'tedł do pra
ey w obwodzie jar-\l<\ła wsk im. 

Po uder'Un.;u Nlemców na ZSRR, 
't: l·ozk·azu zastęl)cy komendanta ja
r(IRławskie,o obwodu :\K kpt. Wo,j. 
ciecha Szczepańskiego, udaf sit) ,,Bo
.~k" za San, !Idzie fikcypuc lIa· 
trudniono Go w nadleśnictwie w 
Szówsku. Zamieszkał w leśnicww

ee ł,apaj',wka. Ta·m poznał bliżej 

&"ajowego Józefa Cencorę, którego 
wprówadzil do konsp~racji. Dzitlki 
Cencorxe nawiązał kontakt z je-
go bratem Wladysławem, który 
mi~szkał w Ciesza·no·wie. Tu do 
lumspiracjj wCiągnął kolejnych lu
doli, w tym pluL rez. Jan" Ba
rrm.uowskiego, z ktorym, w pc>szu· 
kiwaniu brOili. zapusuzał się W 

odkglyteren, w tym do NUTo

la. Dotarł lei i do Rudki, gilzie 
do wspóhlracy Wc1'lgllął Albina 
Pachlę. Poprzez proboszcza x Za
pal .. w~ llawi,,?!>1 k o.nl akt z pro
l>oszczemoleszyckim, który U1n()Żli

wiJ mu poz;nanie si~ .,. ks. WlItto
rem lIassem 7. JJuhaćzowa - j~go 

równiez wprowadził do kcnspiTIł

"ji. Ten z kolei umożliwił .,Bosako
wi" kontakt ~. ęrupą luba.cz1lw
"kkhharccrzy, na cxelc który"h 
,tal Zdzisław Zathey. Tak oMa. 
lecznic doszło do zo.r;ani~wania 
plat:ówki AJ{ w Lubaczowie, kt.ó· 
1'" zwią."na została' z obwodem ja. 

. rosławskim, 

Był (o duży sukces orga·nizac,'j· 
nych po.czynań "Bosaka", kl,).ry. 
ac'l mk,zkał dość daleko, nieustan
nie ulrzymywał żywy konIakt· Z 

podległym krcucm i cieszył .~i<:: 0-

!';romny/V "ul.oryl .. {..m "'śrud pOi!
komendnych - dl~ nich byl uoso· 
hh'niem Polsld W. łcz~('ej i legal
nych jej wIad •. Imponował facho. 
wością ( ... l. ~zczel:"ółów lu przy! .. -
e'lać niepodObna, alI' jednego fakl \I 
przemilczeć nie ilJQgę. Chodzi " 
wymontowanie 'l posowieckiego 
bunkra w Bru~lIie Nowym dzialka 
!)f'pciwpancerocgo, kl6re - po· 
pracz Lubaczów i Nową Groblp' 

przewieziono do Lapajówki i 
Ilkrylo w .;:pecjalnie r;budowulIym 
5chronie. 

Swoistym ciosem dła "Ikl ... ka" 
bylll D<lgńl'na dccy:tja, mocą któ
r('j placówka luhaczowska przeka
~aJ1a z().<;lala do okręgu lwo\\'5k ie· 
go. Rozstać . Mu się wypadlo ~ 

.. chłopcami", '/.. którymi si<: zżył. 

Wrócił do Przcworska i tam po
wjen:o.no ~Iu .a.dania :twią\tane E 

6pracowall.icm plau.Q mobilizacyj-

nego sił AK w inspekto.raole prze· 
myskim. Pra.c{lwał w ukryciu u 
bernardynów. Wówczas t.o też przy
padło Mu w udziale o.debrać pie
niądze ze zr:t.utu, kt6re nastIlpnie 
przekazał specjalnemu kurierowi li 

Warszawy. 

ZbUżający się frOD·t w 1944 r. 
"łal sil) sygnałem d1l ako.ii ,.Burza". 
a J)<) jego przesunio:du slo: ro.:z.po
IllI:ęto ~bilizacIę l formowanie 

polskich jednostek wojsko.wych. 
Na pr&cszkod.zie stanęły działania 

NKWD. "Bosa.k". u«roiony aresz
towaniem. udal się do PrzemYHla 
l - jako Stanisław M.a.czko.wshl 
- podJ~ł pr&clO: a.i'tl:'styC:ldtą w 
miejsClowym .,Fred'reum". Stąd 
pruni/isl sł.ę do Krjl5na, a później 

do Lo4u, bm. w 1949 r,. _1..\1 
a.resztowa.ny. 

W W tusza wie' p-n:eszcdł ei'likie 
śledztwo i .asądzony został na 8. 
lat więzienia. Przesiedział 5. Prze, 
bywał m. ln. we Wl'ookuh. Po o
puszczeniu wlęuerua wrócił do ł.. .. -

dzi i tam praeował u do momen
tu ,przejścia na emeryturę· 

W 1968 r. ożen.ił się li Marią Ka
mińską. Wkrówe Jedna.k owdowiał. 
Zosta1 sa.m! CAęsto przyjeźćlźaldo

Pl'Z<)iny$l.a, \ «d'.r:ie ,. W.łod~eią re
tyserf>wał rót.ne 'llridowiska. · BywaJ 
tei w Pneworsku 1 LnbuzoWle. 
Dwukrotnie Iłdwle4ził ki mnie w 
Cieshnowie, III pnyjetdbl pod .-

. pieką Edwarda Li«nt\'l'a. 

Gdy zjawili się po ru pierwszy, 
E. Lignar zasiadł przy pianinie. 
Za~l'ał! Obaj ~śpiewaU. Co to był 
llia śpiew! Ludzie na ulicypny
slawali I słuchali. Później poje
chaliśmy do Nowego Brusna. Był 
lei :& nami ,\łbln Pachla. Jakie tą 
"wyprawą" d-o bunkra był ,,Bosak" 
Q.radowany! Ożyły wspomnienia! ( ... ) 

Ostatni raz był w LubacZf>wlc 
te VI11 ub. r. W tamtejszej prQ
katedne miała wówczas wstać p<>

;;wil;eona ta bliea pam.iątkotwa 4 

komp. 10 I'P AK. Z różnych zakąt
ków kraju pnybyłi Jego .,ehłopcy". 
Sbn zdrowia l~gendarncgo "Bosa· 
ka" pył już wtedy poważny. Spot
kałem się z Nim w kościele. P.o
?na.! mnie po ·glosie. R(Y~pła.kał ... ię 
l żalU: "Panie Stasiu. ja nic wi
dz<;! ... ". CoŃ za gardło ścisnęłoI Z 
trudem poruszał. ~ię .. Cały dria!! 
Cieszy I się jednak. ze .spotka.nia ~ 
tymi. ~ którymi w czas \voj~y moc
no si;: splotły Jego o.sobiste looy ( ... } 

Gdy odwicd"i1E'tn Go w ł.~dzl 

( ... ) proo.ił mnie bardzo bym coś 
napisal o... funk<:jonarius:taeh Peli
dl l'ańsLwowej. "To. bylj wspaniali 
"hłopc) - mówił - którzy z ta
kim oddaniem służyli Polsce' w 
ciasie wojny". Rozmawialiśmy 

długo. Pod.ziwialem .Jego do}>konałą 

parnię". Pokazywał mi sw~ 211jęrla. 

dokumenty i odznaczenia. Tyeh nic 
miał zhyt wicie - Srebu\ą i Zlota 
Od7.:.akę Odbudowy Warszawy 
(19011, 1965), odzuak~ ,,zaslu:i.ony 
DZlała('z Kultury" (1967), Zloty 
Kny;'. Zaslug-i (1962) i Krzyż K:.· 
wa.łerski Orderu Od rodzenia Polski 
(980). Cieszył Go jednak nade 
WS'lystko fakt. iż doczekał chwili. 
gdy S"d Najwyż.~zy VI' Wal'szawie 
orukł, "i.c wi!;"iony był bezpodsta
wni". Tyle miał satysf,kc,ii za la
la odlia.ne OjctY"llie w czasie wo.j
uy l <>kupacji. To hyłJego ostatni 
dokument., a widniał na nim rok 
1989 . 

Zmarł 3 ł'is~opi\da. Pochowano Go 
na cmentarzu Ś\~. Anny na Zarze· 
czu, gdzie s]}(lczął opodal grobu 
matki, którą bardzo kochał. Na 
miejsce wieczłl~go. 

oprócz najhliis.zych, 
spOC7iyuku, 

odprowadzili 
"Bosaka" dwaj Jego }Jchlopcy" 1-

Lubaczowa - mgr Zdzisia·,., Za.!" 
hey i jego br-at Wacław. Mnie ni .. 
było d'l-nym być na Id :i.ał<>bnej 

uroezy ... ~ośel ( ... ). 

STAl';'1SŁAW 

FRANCISZEK GAJERSKI 

17 I 1990 r. 

Przemyśl zaSłużył 

Virtuti Militari 
Koło Stowarzyszenia 20łnierzy Armii Krajo

wej i Studium Walk NiepodległOś.ciowych w 

Przemyslu wystąpiły do prezydenta RP Wojcie

odznaczenie te-cha Janłzclskiego z wnioskiem o 

go jednego z naj starszych miast Polski ORDE

M I L I T A R L Starania o . REM V I RT U T I 

tak zaszczytne wyróżnienie wy4ają się w pełni 

uzasadnióne. 

P RZEMYSL, od czasów zaborów po oetatnią wojnę, 
. ~ zawsze znajdował się w centrum walk I)iepodleg

ł-ościowych. Tu rozgrywały się wydarzenia o zna
czenIu ogÓlnonarodowym. Wystarczy wspomnieć Prze
myskie Towarzystwo Naukowe .. Senat". które w 1832 r, 
zapoczątkowało w Galicji ruch zmierzający do odrodze
nia pols·kiej państwowości, a takie miejscowy Zwią:rek 
Demokratów Wojskowych, który w 1839 r. był pierwszil 
konspiracyjną organizacją dążącą do wywolania W 
wstania w zaborZe austriackim. Tu też 29 wr-ze.~r 
1906 r. Jlxzef Piłsudski pr;zeniósł działalność zbrojną 
7..ahoru r-osyjskiego. Przemyśl był kolebką i miejscem 
epilogu Legionów Polskich: 19 września 1914 To W t.ym 
mieści.e zapadła decyzja o powołaniu Legionów: Wschod
niego I Zachodniego, potem (na przełomie sierpnia i 
wl'ześnia 1917 r.) tu rozformQwano legionowe brygady 
- I i IIr oraz przekształcon.o Komendę Legionów i II 
Brygadę w Pol s·k i Korpus Posiłkowy. 1 listopada 1918 
r. miasto stał<J się sied:dbą Komendy Wojsk PoIskkh w 
Galicji i na Śląsku. Po dokonanym przez Ukraińców 
zamachu stanu (w nocy z 3 na 4 listopada 1918 1'.) miej
scowa młodzież broniła dzieln..lcy Zasanie, by następnie 
11 I 12 li.stopada wsławić się bohaterskimi, krwawymi 

.walkami (} śródmieście - "Przemyskie Orlęta" na trwa
le' 7 .. apisaly się wtedy we wdzję=ej pamięci rodaków ... 

II wojna światowa i Okupacja przyniosły m:astu i)..: 

gromne' straty, nie m<Ljąee sobie równych w dziejach. 
Wystarczy powiedzieć, że ubyło Przemyślowi 35189 
mieszkańców (57 proc. stanu przedwojennego). w tym 
17 961 Żydów. Miasto w tamtych t.ragiczn)~ch latach zna~ 
tazlo sit'; bowiem w szczególnie niekorzystnej sytuacJi: 
najpierw podzielono je na dwie części (granicę stanowił 

'San) - niemiecką i radziecką. OkupanCi' dążyli dowy~ 
113rodowlenia Przemyśla (na Zasaniu osiedlono ,2 0.11' '1< 
Nll'wców, '"'l prawobrzeżnej części - 4852 ROSjan). p J:Y'
tern, po l"Ozpoez~ciu pr·zez Hitlera planu Barbaro~sa, 

Niemcom w eksteJ;minacji ludności pomag~li nacjonali ś 

ci ukraińscy. Miasto wszelkimi śr-odkami walczyło jed
nak o przetrwan.ie. Społeczność polska nie slcz,;dziła też 

wy&iłk<l w ratow<l.JllU 2woich wspólobywakL - Zydów 
(w P;'zemyślu i najbliższej okolicy przeżyJ o c1zię ki temu 
'115 m'es zkai!ców narodowości żydowskiej, ća co naj
wy:!:~zą ofiarę poniosło 568 Pola·k6w). 

Podc;~s II wojny światowej przemyślanie wyróżniali 

~i(; t.eż jako żoł>.lierze. Walczyli na w<zystkich frontach 
i w ruchu oporu - pod koniec wojny w zmaganiach 
tych uczestniczyło iclJ 7130. Straty osobowe, jakie po
nieśli, były bardzo dużp, a w ruchu oporu p~'zekroczy

Iy .)0 proc. 

o 
Wniosek o odzuaczeuie Przemyśla Orderem Virtuti 

Militari zyska! szero~ie poparcie. Wśród instytucji, orga
nizacji społec znych i pa rtii politycznych, które je pi
semnie zadeklarowały, znalazly si~: 

Prezydium Miejskiej Rady Narodowej; Komitet Miej· 
s!>,i PZPR; Miejski Komitet SD; Towarzystwo PrzYjaciół 
Przemyśla i Regionu oraz działające przy nim - Klub 
Obrońców Przemyśla i Klub b. Zolnierzy Garnizonu 
Przemyskieg'o; Stowarzyszenie .Pamięci Orląt Przemys
kich; Klub Inteligencji Katolickiej; Komenda Hufca 
ZHP;Oddzii\1 Polskiego Towarzystwa Historycznego 
oraz Stac.ia Naukowa PTJ.ł: Towarzystwo Przyjaciół 
Nauk; Oddział stowarzyszcnia Archiwistów Polskich; 
Oddział Związku Inwalidów Wojennych; Komitet Oby
watelski "Solidarność"; Miejski Komitet· Ochrony Miejsc 
Pamięci Narodowej: Regionalna Komisja Wykonawcza 
NSZZ "Solidarność"; Wojewódzki Komitet Ochrony 
Miejsc Pamięci, Walki i Męczeństwa; Oddział Stowa· 
rzyszenia PAX; Oddział Stowarzyszenia Autorów Pol
skich; Wojewódzkie 81\11'0 Poselsko-Senatorski.. OKP: 
WOjeWÓdzki Tymczasowy Zarząd PSL, "Odrodzenie" i 
Wojew()(!zki Ko-mitet SD . 
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P RZYGOTOW AN'IA DO 
BALOW 'MAT~ 

- NYCH ROZPOOZĘTO 
W TYM ROKU SZKlQLNYM 
WYJĄTKOWO' WCZE$NiE. 
Niektórzy. biudziej "Zapobie
gliwi, organizatorzy popular
nych studniówek, uwzględ
niając postępującą mIJacjE:, 
starali się zgromadzić nie
zbędne ś~odki jak, najwcześ
niej. Już jesienią ubiegłego 
roku dokonywano zakupu nie
których towarów, takich, któ
re moina bez uszczerbku 
przechowywać. Jednak wy
ścig z inflacją, to problem bez 
mała wszystkich polaków, i 

P ZA 
(Ciąg dalszy ze st.r. 1) 

orientacji (łącznie 'z .polskimi 
monarchistami i anarchista
mi). Czas sprzy ja~ podejmo
waniutakich akcji. Co praw- -
da nadal funkCjonowała cen~ 
zura, ale w praktyce dała , 
się odczuć znacżna liberali-' 
zacja. Przyp-adki aresztowa
nia i represjońowania zdarza
Iy się dość sporadycz.nie. 
Szef NOW-ej Mirosław Cho
jecki, mógł już udzielać wy
wiadów w oficjalnej prasie. 
Dostęp do ,;niecenzu-ralnych" 
pism, książek, a także plaka
tów, kalendarzy i wszelkiej 
drukowanej galanterii był po-' 
wszechny i niemal n'ieograni
czony. 

W Przemyślu inicjatywę 
podjęła regionalna "Solidar-
ność", Ukazało się kilkadzie
siąt numer6w, "Serwisu In
formacy j nego", kilkanaście 
numerów biuletynu "Odno
wa"; komiSja zakładowa "So
lidarności" w "Merze-Polnej" 
wydawała własne "Odgłosy", 
planowano powolanie kolej
nych tytułów, niestety prze
szkodził temu stan wojenny. 

- <> 
Stan wojenny stanowił dla 

nieza1ei.nych wydawców ci~
żką próbę, wielu z nich in
ternowano, wielu na nowo 
,nusiało się zakonspirować, co 
po okresie półtorarocznej 
względnej swobody i półjaw

ności nie byłO zadaniem łat
wym. Pomimo represyjnej po
stawy wlad" (olbrzymi procent 
aresztowanych l . skazanych 
wówczas na więzi~llie z pobu
dek politycznych stanowili 
wydawcy; drukarze i kolpor
terzy), działalność nie ustała, 
choć zmienił !>ię nieco jej pro
fil. motki, odezwy, komuri!
katy, plakaty - to najpopu
larniejsze formy obecności w 

:ZYCIE PRZEMYSKIE 

Kącik młodzieżowy 

• Na razie al, za sto dni Ił ra 
to, że inflacja stanowi rów
nież w tym roku niez"ędny 
składnik balów nie jest chyba 
najistotniejsze. Studniówki 
rządzą się bowiem specyficz
nymi prawami, a zestaw pro
blemów towarzyszących orga
nizacji takich przedsięwzięć, 
whrew pozorom, nie zmienia 
się od wielu lat. 

Pójść, czy nie pójść na bal? 
Ten hamletowski dylemat w 
olbrzymiej większości roz
strzygany bywa żdecydowanie 
na "tak". Oczywiście w szko
łach zazwyczaj mocno pod
kreśla .ię dobrowolność u
działu, a decyzje organiza
cy jne podejmowane są demo
kratycznie, po czym sprawy 
czysto techniczne oddaje si~ 
Vi rę~e wybranego komitetu, 
złożonego przede ws:tystkim li 
co aktyWniejszych rodziców. 
NUlIcZ)"Ciele trzymają nę 
z'wykle nieco z boku (choć 
niekiedy służą radą l pomo
cą), bacząc raczej, by przy
ula imp.reza miała charakter. 
nie przekraczający granic 
\!cullowskiej obyc:tajowośc!;- ' 

Rodzice niektórych tego- . 
rocznych maturzystów, wspo
minając swoje bale sprzed 
dwudziestu . paru lat, , inf.or
mują dorastajĄce podechy o 
rygorystycznych regułacb 
przyzwoitości przestrzega-
nych ponoć dawniej % całą 
korisekwenCją, Dotyczyło to 
nie tylko zachowań, ale pl;ze
de wszystkim stroju, w któ
rym cnota skromności, miała 
być bardzo wyraźnie z.aakcen
towana, Dziewczęta na swój 

Zł] 
oJ,rresie St.antl wojennego. 
Nowe pism,a zajmowały się 
przede wszystkim s:pl'awa.rni 
bieżącymi, losem jnternowa~ 

nych, aresztow<łllych. Powsta~ 
wały nowe serie wydawnicze 
(np. bibliotek;J. "Obserwatora 
Wojęnnego"). Z tego okresu 
zachowało się niemało publi
kacji z terenu naszego, woje
w.ództwa, -m. in, w Przemyślu 
ukazywał się biuletyn infor
macyjny zdelegalizo\vanej 
".solidarności" Regionu Połud
niowo-Wschodniego pL "Nie" 
, - <> -
W drugiej połowIe lat 

osiemdziesiątych : pojawily się 
pierwsze' sympŁomyponowTlej 
liberalizacji. Komunikatów o 
aresztowaniach, konfiskatach 
i procesach było mniej, nato
miast dostęp do zakazanej 
literatury stawał się cora'z 
łatwiejszy. Niektól7.Y podej~ 
mowali decyzje o zalegalizo
waniu swojej działalności. 
Bodajże pierwszym pismem, 
które - - po kilku latach 
"podziemia" - zacze.1o uka
zywać się w obiegu oficja!- . 
nym był miesięcznik "Re;' 

'Publica" (czerwiec 1987 roku), 
Większość wydawców p.QZO

stała jednak nadal w ,pod
ziemiu", choć w d:dsiejszej 
sytuacji słowo to należy ra
czej ujmować wyraźnie w cu
dzysłów. 

ProdUkcja "poozien111ych" 
wydawców jest dzisiaj szero
ko reklamowana w prasie, 
radiu l telewizji. Obecny szef 
NOW-ej, Grzegorz Boguta, 
jest oficjalnym doradcą mi
nister .Izabell! Cywińskiej; 
stoiska z nielegalnymi (raczej 
"nielegalnymi") publikacjami 
mieszczą się m. in. w niektó
rych księgarniach, Praktycz
nie ka~dy, kto ma na to ocho
te., może spróbować swoich sił 
jako edytor, bez oglądania się 
na coraz bardziej sfrustro
wany Urząd Kontroli Publi-

sposób próbowały urozmaicić 
strój, przemycając' jakiś nie
codzienny detal, chłopcy tet 
mieli swoje tajemnice. 

Obecnie skromność rów-
nież obpwiązuje, i w szko
łach nauczyciele także zwra
cali się do uczniów (głównie 
uczennic) oraz rodziców, by 
studniówka nie była przeglą
dem najnOWSZYCh tendencji 
światowej mody, choć w prak
tyce wiadomo, że apele te 
bywają często nieskuteczne, a 
przecież już w trakcie zabawy 
nikt tych wskazań nie wy
egzekwuje l nie, będzie wy
magać, by co bardziej szało
wo ubrane panrly robiły strip
tiz i przebierały się za karę 
w białe bluzeczki i granato
we spódniczki. 

Sprawa studniówkowych 
kreacji zahacza o znacznie 
szerszi problem, w niektórych 
pi'zypadknch nielatwy do roz-
gryzienia. Są rodziny, dla 
których wyekwipowanie 
zwłaszqacórki, na bal ma
tUralny stanowi znaczny u
szczel'bek w' budżecie. Na 
przykład: 'trzeb" zapłacić 
s)dadkowe Z3 córkę, a także 
:a wyszukanego jej na tę 
okazję partnera (takie pny
padki wcale nie są odosob· 
nione), li ponadto okaZUje sil), 
ze wszystkie koleżanki szyku
ją sobie nowe bajkowe krea
cie i wiadomo, że stroje te 
będą komentowane ai: do sa-
mej matury'-: trzeba wit;c 
dołoiyć również na nowe 
odzieaie. W sumie wychodzi 
ni.ebagatelna k\\-'ok\. Mimo 

wszystko, zdeeydowana więk
szość gorzej sytuowanych ro
dziców stara się iść na rękę 
swoim dzieciom, nawet kosz
tem innych, ważnych, domo
wych inwestYCji. 

Apele i przestrogi - to 
niezmienny element przygoto
wań. do studniówkowej fety. 
Oprócz apeli o skromność, u
miar, kulturalne zachowanie 
itp. - zawsze ostrzega się 
maturzystów przed stosowa
niem, zarezerwowanych wy
łącznie dla klanu dorosłych, 
używek. Kiedyś egzekwowano 
to bardzo rygorystycznie (z 
niedopuszczeniem do matury 
włącinie). Dziś jest podobnie, 
aczkolwiek (zwłaszcza w dzie
dzinie uczniowskich kontak
tów z wyrobami przemyslu 
tytoniowego), daje się zauwa
żyć większa niż kiedyś tole
rancja. Ponadto bywaly tak
źe szkoły, w których dopusz
czano oficjalny toast sZam
panem. Nikomu chyba jednak 
nie udało się wyrugować 
.I5tudniówkowej konspiracji a1-
k'oholowej, A jest to zadanie 
tym trudni~jsze. że często 
hywa to konspiracja dwutoro-

. wa: z jednej strO~IY uczniow
sk'a, z drugiej zaś -- nauczy
cielsko-rodzicielska, Jeżeli bal 
kończy się bcz drast.ycznych 
ekscesów, wówczas najczęŚciej 
ogłaszana jest nieoficjalna 
u'mnestia, by każdy mi;;.! oka
zję do miłych wspomnie11. 

W t.ym rOKu \V wojewódz
twie przem,l'skim baje matu
l'"lne organizl.1ją niemal 
wszystkie s7,koły Średnie. \Vy-

Jątki są nieliczne, losowe, np. 
uczniowie liceum w Przewor
sku zrezygnowali ze stud
niówki ze względu na nie
dawną śmierć jednego z pe
dagogów. W większości szkól 
zabawy przygotowywane są 
systemem gospodarczym, by 
zminimalizować koszty. Na 
ogół ceny uczniowskich "kar
netów" kształtowały się w 
granicach 25~ tys, złotych 
(być .może w niektórych 
szkołach nieco inaczej - nie 
do wszystkich dotarliśmy). 
Najczęściej zabawy organizo
wane będą w pomieszcze
niach szkolnych. Niekiedy du· 
żą pomoc zadeklarowały 7'u
kłady patronackie (np, Huta 
Szkła w, JUl'Osławiu udostęp· 
nia bezpłatnie swoją okazałą 
salę). Najważniejsze zależało 
będzie jednak od samej, sto
jącej u progu dOl"osłości, mło-
dzieży. . 

Czas balów szybko się skoń
czy ,rozpocznie się natomiast 
czas intensywnych przygoto
wań do egzamioow. Stu
dniówka pozostanie już ty lko 
w pamięci. Jaka była? Co się 
udało, a co można było zrobić 
lepIej? Czy wai·to organizo;' 
wać takie bale? A może na· 
Jeży je usprawnić? Prosimy o 
pisemne studniówkowe re--
fleksje (krótkle, bo naukl 
przed maturą sporo), Nas:a 
adres: "Życie PrzemysJdc", 
ul. Wal'yilskiego 15; z dopl-
s:dem "Studniówka". 
Fr:lgrnenty najc~kawszych 
listów opublikujemy. 

Dwa WWI,(lllio g!o~Jl.c j powidd TaLl81's a hOn1cickiego ,x "mpleks polski". Pierwsze 
bc:c1p.bitoW€ . 2 rok u 1977 lI.-' Nhzaic:w'j Ofiryn!e W udawn ic: ej (jUko nr 3 kwartalnika 
,,2(,)) ;s'') o raz kOle j,ne (jJ i'encs:e oficj-al,lH' l z roleu HJS9, w Wyd.(tu)nictwe "Alta". 

kacJi, <'1'<1 ,y i Widowisk. 
"NideĘaJni" wydawcy narze
kają,_ że coraz lllld 11 i..,j spn~c

dać towar, bo ludzie stali 
się wybredni i nie rzucają sie. 
już na wszystko co mi ewa 

'posmak "owocu zakazanego". 
Trudno dziś powiedzieć ja

ki będzie los wielu zasłużo
nych, 'bezdebitowych oficyn. 
Czy zechcą się ,zalegalizować, 
płaCić wysokie podatki i 
'.vejść na rynek oficjalnych 
konkurenCji? Jedno jest nato
miast pewne - praktyczne 
zaakceptowanie nielpgalnego 
obiegu stawia odpowiedzialne 
zadania przed bibl iotekami l 
a.rchiwami. Większość pań
stwowych placówek musi w 

tym wz'ględ/.ic odrabiać z"le
głoś ci. Placówki te zazwyczaj 
podchodziły do bezdebitowej 
literatury jak diabeł do świG
concj wody. obawiając się 
najrozmaitszych szykan i re
presji. Na szczęście nie za
brakło też bibliotek (Biblio
teka Narodowa, niektóre bi
bliotelci uniwc;rsy\eckie, a 
zwla.s7,cza 1·;:ościeJne). które od 
początku slar;oly się systema
tycznie gromadzić ten nurt 
polskie'~o piśmiennictwa. -

N~niejszy artykuł, podobnie 
jak i wystawa w przemyskim 
archiwum, z<:\ledwie sygnali
zuje bardzo szeroki problem. 
Nale;ey mieć nadzieję, że /. 
czasem uda się zorganizować 

Fot. R, PAWŁ.OWSKI 

kolejną ekspo~ycję, tym ra-
zem dorobku bezdebitowych 
wyda wców naszego WOJe-
wództwa, Wbrew pozorom 
wydawano u nas niemało, za
równo periodyków jak i ksią
żek, broszur czy druków oko
licznościowych. Obecnie uka
zuje się co najmniej kilka t y
tuIów - od wewnętrznych 
biuletynów informacyjnych 
po bibliofilski, literacko-arty
styczny "Strych Kulturalny", 
Warto więc na bieżąco doku
mentować to ciekawe zjawi
sl;o. by później nikt ;lje po
trzpoowal -już odrabiać wJe
gloscj, 

ZDZISŁAW SZELlG:\ 
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Z redakcyjnego dyżuru 

Szukam lto,legów z sierocińca 
Pr;;;ed wojną przy u.l. Kraszewskiego w Prrzemyślu był 

sieroci.niec, który nosił imię Józ.efa Pilsud'>k.iego. Jednym I 

jego wychowanków był TADEUSZ MUZYKARZ (Skoło
!ozów 251, 37-550 Radymno). 

_ Moja matka była raC'.leJ biedną osobą - była słu
żącą u rodzin wojskowych. znala zatem kilka osób z tycb 
kręgów i dzięki Ich wsbwieunictwu przyjęto mnie do 
sierocińca. A trzeba dodać, że było to marzenie wielu dzie
ciaków. Sierocińcem opiekowały się okoliczne jednoBtkJ 
wojskowe, co tydzień jeidziliśmy do Innej :I nich po pro
wlanł. Mielłśmy nawet całkiem niezle warunki. Gdy wybu
chła wojna., sierociniec rozwiązano - ja wró!liłem do matki, 
do Skołoszowa~ Od tej pory nie udało mi się nawiązac kon
łaktu z Dikim, kt" był' w tej pla.cówce. Nic pamiętam tei 
nazwisk swoich kolegów z tamtego okresu. No moze kilku_ 
W maju 1935 r. byłem w składzie delegacJi sicrocińca., któ
ra pojechała na pogrzeb Marszałka do Warszawy. Miałem 
wtedy 10 lał l nie wiem, czy dobne przytoczę nazwiska ko· 
II'lgów, którzy byli se mną - Józef Ciesielski J Zbigniew 
Kosi)wskL Może Jes~cze bJą'i' Może żyją inni wychowa.nko~. 
wie tego sierocińca i pamiętają naszą, .. Mamusię", czyli ku
charkę? Może napisze do. mnie (bo do tej pory Jakoś nie 
udało mi się z nim spotkać) jej syn KazimJerz Galikowsld 
• Przemyśla, z którym śpiewaliśmy wsp6lnie w chórze u 
salezja.nów? Byłbym ba.rdzo szczęśliwy, gdyby '~a polirednkl
łwem .,Zycia" udało mi się odszukali kolegów ~ tamtych 
lał... - powiedział nam T. Muzykarz. (d) 

STANOWISKO 
PRACODAWCY 

W &Wiązlm I artykułem pl 
• VuruJ' po_ 21 lałach· 
( .. :li- • 15 JbCopad.a tlł8ł 1'.., 
DJTekcJa adoDÓw PneładWi. 
kowyOk w !"nemy,lu . intoł'
muje: 

,L. .. jednollłronnie [ten--
dencyjnle nałwietUł IWOllł Iłr" 
ttiację. eo spowooowało vr1~ 
dągniQde nieuzasadnłonych 
zarzutów i wniosków pod' ad.-

\', ,.esem stacji PKPZurawica 
" oraz opatr%enie jęJ beqJod-

, ~' .tawme tytułem - o ukara
niu po 25 latach. Ob. J;}{, 
ubiegajile się o pra~ w SOK, 
.. swoim Ź)'ciorysie napisa
Dym ., sierpnia lV64 r. podał:: 

: ~~ ' ........ roku. 1957 r. zacząłem u
f ~:~d clo Zandnicm,l 
~:dCob' Mechanicznej Rolnłoo 
ó, ~twa w PrZemyślu. w roku 

; ~~. J.05ł przerwałem nauk, ,. 
. )Vlfględu Da cięiklł chorobę ° i-

ta.i byłem prą rodzicach do 
';';' igli:u 1~1". Natomiast w kwe
. ,~, . duszu osobowym z 28 
:.i\' .t' d2liemika 1964 r. podał ja
. " '" fedyne ł pier:waze zatrud-
.' pl!!l1e w ekresfe od 7 lbto· 
~'o~ lJ11S r. do » lipca 1964 
, ł"J'Oku .. Zaldadacb Wytwór

, ;. ··Cąeh Automatyki w Przemy-
Ilu. Ubiegając sit: w 1988 L 
o przymanie naerodr jubi~ 
Ieuszowej Ob. ~. H. pnedst&-
Wił ~wfadczenie z llZeazow
.kiego PrzedaLębiorstwa ~ 
.sqkcji Elementów Budowla~ 
lIJ'Ch w Rzeszowie. :te I: po.-
wodu potaru archiwum nie 
może by~ wydane zaświad
czenie prac,.. PrzedstawI! 
dwóch jwiadkQW oświadcze,
nia o zatrudnieniu "gO od 
kwietnia 1950r. dl) 1001 r. -
CG stoi w wyrafnel spr-zecz~ 
ności z poprzednim oświad
czeniem zawartyn~ w tyc!ory
sie i kwestionariuszu z 1964 
roku. Oświadczenia dwóch 
świadków, złożone po upły-
wie 2.4 lat ocl chwili zatrud
nienia nie mogły być przyję
te. Są one n!edostateczne, a 
ponadto sprzeczne z dobl
mentam! z 1954 r. Zeznania 
obu 'Świadków z 1986 r. (Jako 
sprzeczne z dok umentami li 
19114 r. i nie\viarygodne), nie 
zosbly uwzg!<,:dnione. Przepi
sy o nagrodach jubileu9z0-
wych dopuS%czają możliwośc 
wykazania okresu zatrudnie
nIa przy pomo~y dowodu ze 

świadków, ale zeznania takI. 
nie mogą być sprzec:me z do
kumentami l przy l~h pomoq 
powinien być udokumento
wany spOSÓb rozwiązania st .. 
aunku pracy. Ob. J. N. !'na 
mo~liwość dochodzenia wy
płaty nagi ody jubileuszowej l 
zaliczenia mu spornego okr" 
41ł w postępowaniu przed Slt
dem Pracy w Pnemy§lu. O 
czym został po!nformowan", 
Nie najlepiej się stało, te ~Ir 
tor notatki nie gapoznał al, 
z dokumentaml anajdującyml 
się w akłachorobowych, ani 
z.e stał:lowlsldern ",kładu pr .. 
eJ'. 

Dyt"ekłor
łDł'1 tot. Wluław Grzyw. 

OD AUTOItA 
. Z łIltOClD&cJl DRf' wYlIlk... ... 

CIa okHłloayell leI llłtUb lla6al 
.... atnleJHY 114 człowieka Jclł 
~papler". At Itneb lIomyll1e6, 
HI by Iłle Itako pyboy l. H . ... 
ponuUal I»'n4 laty wnami41 
!lApisał 'Ił' łyclorysle. te slO lU'OO 
IId. Dat' w DHP uwataay byłby 
c teco DOwodu sa 11,10 IIltulejącq4)l 

W tej ."tuaeJI panu J. N. 111. 
pozostaSII fzeczywlSel. ałe lnu ... 
!rO, Jak tylko odwoła6 elo do s.
U Pracy. kt6ry - maili nttdzle~ 
- Ilpora .łfl·1I tym wnwłłym
problentem )łrawnym. 

'eru Ko_bld 

WPKM MA GLOS 

~ ~zku l: notatką pra- , 
IOWIt, zamIeszczoną lS XI 
1~ r., pt. .. Nie wpusc'" wsi do mialiła", a clotycząClł 
między Innymi komunikacji 
mieWtJeJ - IlPrzejmie - wy~ 
jaśniam to na~je: 

L WPKlM jest przedsiębiot"
dwem ułyte~i publiczneJ 
We aamof1nanllującym ałę, • 
tlo\owaD7m. budżetu WRN. 
Obowiązujące w komunikacji 
miejskiej ceny bnetów POkr7« 
waj" jedynie 35--40 proc. po
trzeb f1nanlJowyeb przedsl,", 
blorstwa w ay\uaejl ponad 
lO-krotneg~ wzrostu cen mo
toryzacy jnych{ ... ). Przy braku 
dodatkowych środków na do
tację, koniecznym stało się 
ogranłcl':enIe komunikacji, 
szczególnia kursów ekone
nUcznie nieuzasadnlonych(. .. ). 
W listopadzie i na początku 
grudnia GdwoIano 11 kursów 
autobusowych na liniach pod
miejskich i .w mieście, pozo
stawiając jednak wszystkie 
kursy w godZinach szczytów' 
przewozowycb. 

,2. Faktem jest, że wkradła 
sl~ pomylka do informacjj 
rozplakatowanych na przy-
stankach na terenie Przemy
śla, a miancwicie przed sło
wem "listopada" nie napIsano 
daty. UchybienIe to zostało 
sprostowane jut 2 llstopada 
na infonnacjach oraz w ko
munikacie praso'\\'Yl1l w. dntu 

ZYCIE PRZEMYSKIE 

W umowie' tego nie było ••. 
_ Na poclI:ątku bm. zaplacUem WPT "San" kwotę 283 ZOO 

d (plus 1500 zł opłaty pocztowej za puekaz) na. wycieczkę 
do Tarnopola. Pobierając puekaz oupanl w WPT .. Sao" za
pytałem czy może zmienić się coś w cenie, ale usłyszałem 
stanowczo, że nie. Tymcza.sem w trzy doi później otn:yma
lem telegram, te termin wycieczId uległ przesunięciU o kil
ka dni i mam dopłaciĆ jeszcze 124 000 zlotyell. PodpisująCł 
umowę.. z WPT "San" nie dostrzegłem w niej klauzułł, io 
cena może się zmienić, to skąd la dopłata? _ pyta za na
szym pośrednictwem przemyśla run, zastrzegający swoje na
zwisko do wiad()lT\OOel redakcji. 

Stara dostawa,. nowa cena 
- W sklepie spożywozym psa ,.społem" przy ul. Kraslń. 

,kiego w Przemyślu (bw ... akwarium") zakupiłem 6 bm. za. 
graniczną margarynę "Bako" W' cenie 1000 złotych za opak~ 
wanie, podczas gdy poprzedniego dnia kosztowała ona 4800 
dotych. Na jakiej podstawie dokonano tak znap:Ilnej pod
wyżki. skoro obodzi o tę samlł dostawę zalegającą (celowo, 
w oczekiwaniu na podwytkę?) magazyny .. Społem"? OL.,. te 
Jest w porządlJ;u d o r a b I a 6 na dostawie, za którą zapłacUo 
a:ię po stareJ cenie? Czy przez jedną noc z " na 1 stycznia 
<) 2200 złotych zdro:!;al,. koszty przechowywania? - pyta 
pr-zemyską PSS "Społem" czytel!nik (personalia do W1iado-
m,oŚ>c:i rooak~jj), który w,pros.l 00 lUla udal s-:ię do PIH-u. 

naS~l>nYIJ). Nadpłaty zwią1!&
ne z wejściem w. tyt:!e lmrzĄ
dzenla wojewody o podwyżce 
cen biletów dopiero ad 7 11-
Iłopada zoatały wyrównane w 
odniesieruu do posiadacz,- bł ... 
let6w miesięcznych w grud-
niu 1ił89 r. prze% ,.asf.oJilowa" 
ule ao pl'OC. obniżki. 

Za pomyłką Dyrekcja 
WPKM serdecznie pr:reprasza. 

Zlisi. dyrektor. 
ds. technłC7:nych 

m(r Wiktor Kos'lclui. 

00 ItRDĄItCJf 

WyJamlell_ pf~y1t11lf~''''''. ... 
.. jednak robl* 'alde IłIlDłery. 
aatydatowautflbl plsuul (U arll«
ala Uff r.ł. wyslaDeI(O .e 'aek 
• tłyoma II!rt B44iłn,. powlłtal. -_ .. _.~,---------
KTOS WPUSZCZA NAS 

W MALINY 

OdpowIadając na a.otatk, 
..GangllterZ)' • lt1loservieu" 
c.,zp .. , I 2,7 grudnia ub. r.), 
mgr lui. Janusz S:z.ychulaki, 
kierownik Punktu UsłUII 
Technicznych tej firm7. 
Przemyślu pisxe, że treść n~ 
1atld nie pokrywa alę z fak
łam! i' wymaga sprostowania, 

• Wspomniany pr.ecłsławlcłeJ 
ZW LOP odebrał naprawioDIł 
maOYml pe W)'sławienht 
fakłw7, 12& klóre-J aaeaególo
.. W)'mlealone były IłpollOb,. 
tttesulowanła nalełnołcL W 
nesecólnołel mogła ona b)" 
vesW0wana C!Cekiem 11th ... 
łówką sa pokwiłowamena ... 
kwRariuu1t.Kan prz"JmlM 
sa kolejny... Dumet'eIll. Prą
.ławlenJe plecutłld daplaee
•• IOUwk,_ .a fakłutae 1tJ'~ 

, .. nleslodne • pnyJęłyml .. ~ 
, aadaml Dle tylko w DalJSeJ 
1kmIe, ale róWDłeł prses tatę
,owoU usru.odawey. 

l'oDadło ale je" qodM·. 
• fIlWdĄ. te sam Interesant, 
wpłacił aalełnoM I własnej 
kieszeni, gdyś zosła.ła on. 
wpłacona, przełewem pl'Ul 
ZW LOP 5 KU 1989 r. 

W sprawie lej .W!lzO'Ięłlim1' 
Dostępowanie wy jaśolaj1tC-e I 
w przypadku stwierdzenIa 
dwukrotnej zapłaty, IIPO~ 
kwota. ilostanie zwrócona \rIo
ccnlodawcy. 
Niezależnie od wczegnld~ 

szych Wyjaśnień' chehlbym 
stwierdzIć, źe tytuł Waszej 
notatki jesł jakby trochę "na 
wyrost" i ate kazdy może go 
I,otraktowa:ii z pnymrużeniem 
oka, znt\Jąc znaczenIe słowa 
.gąngster~. 

OD REDAKCJI 
Wychoo:'" zatllm !la to. te l'"n 

z ZW LOt" wpUŚcił Ba" wmaU
II,,! Nad'" lehak dziwimy si.,. t .. 
POT wydaje a«prawloo.8 m"s~nv 
nie mając dowod\l D»ła" !Ul 
usługo. .Jak Co tlro:łł1wet 

(ter.) 

KTO UJL\Ł SPRAWCĘ 
KRADZIE2:Y? 

stosownie dQ artykułu ,.Jak 
oda;nkllno eeuQIł II&szelq'" 
(...ŻP" I 20 XII 1939) - WT~ 
Saśniam: 

Jestem własciciele.m tej 
właśnie takiówid, której (taił'" 
!erem był M-letn.i Ada~ S .• 
PrUlmyśla. W dniu kradzieŻ'1 
kJ rl1eazezęanej laazetkl.' ńa 
PQ.\oju przed dworcem .. 
laroslawiu byłem informowa--

'nr, jak WSltyscy taksówkarze, 
p~koleg6w poszkodowane
go - li prośbIl o pOIt19C w 
u;ięclu aprawcy. Podano mi 
lei jego rysopis. O go dl:. 19.3ł 
wjetdżają,e na pootój przed 
dworcem w Jarosławiu, zosta
łem zatrzymany przez obywa-
tela, który niósł neseser I żaę 
tądal kursll do Rzeszowa. W 
trakcie jazdy, podczas rozmo
wy zorientowałem .i~, te jest 
to włamie poszuk:lw~ny. Na 
trafrie, w miejscowości Wierz.
bna, p8$llier prosił, aby za.. 
bra~ zatrzymujące mnie oao
b,. - odrn6wUem, twierd1:l\c, 
że psuje mi się samochód. 
Chciałem dojechae do prze.. 
worska i pod pozorem awa
rU samochodu zatrzymae '~. 
i doprowadzić go w obmyślo
ny sposób na .Komendę MO, 
Jechałem powol!, obserwujllc 
ka:l:dy ruch pasażera, z myftą 
o najgorszym. Na obuetach 
Przeworska zostałem zatr%y· 
many prze'& funkcjonariuSZł' 
MO. W czasie kontroli pasa
t«a thieg} on t~jonarflł
nom vr atron4 JarOlławl.a. 
Zawróciłem samochód, a kJe. 
cljr uciekający skrt:Cił w boes'
N\ ulicę, wyskoczyłem l do-
pędziłem go' ściąga1t\c l; pte.. 
tu. Wtedy dobiegU funkcjo.. 
narius~ I nałoźyU mu' kał-
danki • 

Moim zdanłemuJąłem 
sprawcę i do ehwill obecnej 
nfe mamnajmniejgz.ego :dowa 
podziękowacla. 

Takśówkan li Jarosławia 
(nallWisko l adres d" 
wladomoRcJ redakcjO 

Redakcja 
odpowiada 
)j. Józef TokaM< (Cieplice). Nie 

ma &e<rui .... abyśmy byli pa~:ed· 
nikami w peńskiej korespon
dencji ze spÓłdzielnią 'JIlleczar
ską. Jednocześn.ie wyrftżamY,na
dziek. li jej szefowie wre~ie 
I!lła:twl~ problem 7:W1"otu ko
sztów "~dróiy i dlety. 

)j. Zawiedziona kOreBPOlldeuLka 
(Przemy§l). Spł"awdzi1iśmy. 
Skr'ZY1l'k., o-bo-k poezt,. przy ul 
S M.&ja apróhli®o w tym sa
mym dnIu, w kt6rym wr-l'\I.I!l· 
Iiśm.y pr6b!l4 kartkę pocztowI\. 

17 I 1990 r. 

Nowa' 
siedzIba 

OKP 
Wojew6dzkie Biuro Posel

sko-Senatorskie Obywatel. 
skieco Klubu Parlamentarne
go w Przemyłla mJełcl się Wf 

lokalu przJ' aL T. Kołeiuszki 
5 Oli I piętrze. 

Błuro czynne Jest codzien· 
nie w Kod.. 8.30-t6.00, w 
czwartki 10~0-18.00, w .obo
ły 8.30-13.00. Telefoll 36-00. 

- KINA " 
JAROSŁAW 

Kino "WesłerplaUe" 

17 I - .. C~rwona g<)rą ~ 
ka" (USA, 18, seans n. 

17-U I - .. Ga1im.atia8" 
(1)>1., 12). 

18-20 .. Wlrująey 
seks" (USA, 15, seans n. 

21-23 l ..:... ,,309 mU do 
nieba" ,pol.. 15, lean.t 1). 

21--23 I .. Wlrująey 
seka" (USA. Hi). ' 

Kino .,Ok." 

l'7-18 I -.,l.uk Eroaa" 
(pot, lS).. 

19-U I - "G1tntars 1: 
Bevedy HID.s" (USA, 15). 

' Zł I - .. 1:yJ l})Oz:WI u.
n\r~ {USA., 1~ 

LUBAC".tOW 

11 I 
(ang., 18). 

,.PowJ.ękneIlie" 

18--19 r - "t'ilterkosmOi" 
(USA, 12). 

n t !3 I - "K.opalnle 
króla Salomona" (USA, 1~, 

·PRZEMVS.,. 

KIno "Balt)'k'" 

l'T-n I i !1-%3 I 
"Smłerteln1e mroMa .. z1ma" 
(USA, Hi}. 

21 I - ,.J!!m.manuene" (fr" 
18, geSlM I).. 

K1o>o. "Roma" 

18-19 i 2t-!1 I - .. Ryb
ka -'ana Wandą. ~yli jak 
od,zyskać lup" (ang., 15). 

U I - "Powrót wab!n.c1r.u
r-a " (POl., 18). 

Klo/ł ,.K~ 

\1-18 I ~ ,.Most na .rzece 
Kwal" (ang., tln. 
19~Zl I - "tyj, poz..wól 

umrzeć" {USA, 15t. 

23 I - .,Nleśmierlel'f!y'" 
(an,g., U). 

PRZEWORSK 

Kloo ,.Warszawa" 

18-19 l -- "Do 1.Oba<:zc;,"· 
ola chłopcy" (fr., 12). 

21-23 I - .. Czerwona go
rączka" (USA, 18). 

JAROSLAW: Rynek 13 (do 
22 1); ul. Kraszewskiego. 

PRZEMYSL: ul. Le-Iewera 
(s-Wy dytur). 
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WOJEWODA PRZEMYSKI 

OGtASIA' KONKURS lA STAIIOWlSIO 
LEKARZA· WOJEwdDZIIEGO. 

WYDZIAŁ URBANISTYKI, ARCHITEJ{TURY 

i 
NADZORU BUDOWLANEGO 

URZĘDU MIEJSKIEGO W PRZEMYSLU 

l -dyrektora Wydziału Zdro·wla I Opieki Społecznej J ' 

·Urzt:du .WoJewódzklego w Przem_ 
ZA WIA.DAMIA. _ 

że 14 grudnia 1989 r. wydano decyzję zatwierdzają
cą plan realizacyjny i pozwolenie Da budowę linii 
energetyc:mej niskiego napięcia Przemyśl --, Lipowi· 
ca w granicach nieruchomości: i

'. KANDYDACI, PRZYSTĘPUJĄCY DO 
. KONKURSU POWINNI SPEŁNIAC 
NASTĘPUJĄCE WARUNKI: 

. _ - wykształcenie wyźśze medyczne 

odpis dyplomu ukończenia studiów 
wyższych i dokumentów dotyczących 
posiadanych 'specjalizacji 

- życiorys z opisem dotychczasowej 
działalności i osiągnięć zawodowych 

- specjalizację z zakresu organizacji o~ 
chrony zdrowia 

- specjalizację co najmniej I stopnia ~ 
innej dziedziny medycyny: 

- umieiętność skutecznego stosowania 

_". świadectwo zdrowia ' 
- opinie zawodowe za okres pracy na 

stanowiskach kierowniczych i samo
dzielnych. 

ł zasad ekonomiczno-finansowych re· 
ł formy gospodarczej 
, - dobry stan zdrowia. 

OFERTY WRAZ Z DOKUMENTAMI 
NALEZY SKŁADAC POD ADRESEM: 
37-100 Przemyśl, Rynek 24, Wydział Or· 
ganiz8cyjno-Prawny, Kadr ' i Kontroli U
rzędu Wojewódzkiego w Przemyślu, z 
dopiskiem ~a kopercie "KONI5.URS" w 
terminie 14 dni od daty ukazania się 0-! KANDYDACI ZOBOWIĄZANI SĄ 

DO ZŁOZENIA NASTĘPUJĄCYCH DO
KUMENTOW: 

,łoszenia w prasie. ' 
, ;,..-zgłoszenie do konkursu 
-- kwestionariusz osobowy l dwie foto- , Konkurs prowadzi komisja powołana 

grafie pn!ez wo~wodę przemyskiego. 

terl:.llinie konkur... li.and~dael ...... 
powiadomieni lad1wldual'" 

RADA NADZORCZA 
PROPUJ{.CY JNO-HANDLOWEJ 
'. ·SP.oŁDZIELNI PRACY 

"II ERM ES" w PRZEMYSŁU; ul. 1 Maja 6 b 

POSZUKUJE KANDYDATÓW 
na stanowisko 

p EZESA ZARZĄDU SpotBZlnMI 
Wymagane kwalifikacje: 

-- wykształcenie v.yższe 
- znajomość zagadnień handlowych i ekonomicz- . 

nych . 
-- praktyka na stanowiskukierowniczy"m. (samo
. dzielnym) minimum 5 lat. 
-- prefęrow~my wiek kandydatów 35:-45 lat. 

. Podania wraz z charakterystyką przebiegu pra-
cy prosimy składać osobiście lub listownie pod ad
resem spółdzielni w ciągu 14 dni od daty ukazania 
się. ogłoszenia. 1(-009 

Koleżance 
ELmlECIE OPALJŃSIUEJ 

wyrazy _ III<:boklego talu , I 
wapólczuela " powodu śmierci 

MĘ2A 
składają: 

dyrekcja M'" koJdankl 
I ' koledzy 

Obwodu LecznJetwa 
KolejowelW w PnemyśJu 

G-e30 

'Kol_ EL:tBIECIE 
ZAJ"CZKOWSKJEJ 

Wyrasy szaorogo wsp6łuucla ' 
. • powodu śmleni 

I1rJada~: 

MĘZA 

dyrekcja I I>raeownley 
WPBW w Pnemyślu 

K-eu 

KoL MIROSŁAWOWi! 
ARTMANQWl 

-r.rrazy szezerelo 
wspólezucla 

• powodu tialeret 

ÓJCA 
składaJlł: 

4~ekcja i praeowulcy 
WPHW w Przemyślu 

K-006 

KoJ. KRYSTYNIE. 
PAPROCIUEJ 

"yra:lY Izczereji:O 'l\'sp6J~ucla 
• powodu· timieTci 

ntad.a~: 

OJCA 

dyrekcja I lIracownlcy 
WPHW 'IV Pr:t.emyślu 

)t· OII 

Rod~.dnie zmarleJ dłlugoletnfej pracownic)' handlu 

GENOWEFY . BOROWSKIEJ 

wyraz"Azezerego W!lPółczucia składają: 
dyrekcja l praeowniey 

WPHW w PrJ!emyłlu 
K-610 

K .. OO8 

Komunjkat 
MO 

14 listopada 1989 r. wyszedł 
% domu i dotychczas nie po
wrócił psychicznie chory AN
TONI WELC (s. Franciszka i 
J6zefy z d . Zygadło),ur. 13 VI 
1948 r. w Małkowicach, zam. 
Małkowice 66 (gm. Orły; woj. 
przemyskie). 

Rysopis zaginioncgo: wiek 
% wyglądu 45 lat, wzrost 172 
clll, włosy ciemnol:)lond, krępa 
budowa ciała, twan: owalna, 
cera śniada, czoło niskie, oczy 
niebieskie,no's średni (szero
ki, prosty), uszy średnie przy
legające, widoczne braki w 
uzębieniu. 

Ubrany był w czapkę z brą
zowego sz.1ruksu, ubranie dre
lichowe kolon.i grana towego. 
sweter golf koloru niebies
kiego, popielate skarpety, 
ciemne trzewiki. 

Osoby znające miejsce po
bytu Antoniego Welca lub 
maJące' wiadomości mogące 
przyczynić się do jego usta
lenia, proszóne są o skontak-
towanie si.ę z Rejonowym 
Urzędem Spraw Wewnę-
trznych w I"rzemyśJu, uJ. 
Mickiewicza 10, pok6j ZI, teJ. 
2851, weWD. 193, lub 11 naj
bUUlI1ł jednostką MO. 

nr M, 40/3, 40/5, 40/6, 4017, 37, 36/2, 36/3, 49, 
39/1, 2{)/5, 21,'22, 31/2, 32, 33 obr. 3b, nr l/l, 2, 3, 
5, 6, !(!, 3/3, 3/4, 4/1, 6/2, 7/2, ' 10 obr. 2c, nr 2, 
15, 17 obr. 2a, nr 2/3, 3/6, 5/1, 5(2, 6, 35/2, 34/3, 
34/5, 31, 32/1, 32/3, 39/1, 33, 18/1, 19, 10/4, 10/5, 
9, 8, 7/2,17/1, 17/2, 17/3 obr. 4, nr 2, 3~ 4, 5, 6, 35, 
9, ar, H, 20, 24, 7, 8; 10, 29, 33, 27, 28, 31, 1 obr. 15, 
nr 2, 8, 9, 10, 11, 14, 15/2, 20, 21, 25 obr. 16, nr 1, 
3/2, {, 13, 14, 12, 47, 48, 50, 9/2, 3, 10/2, H, 5'1, 
3/2, 3/3, 41, 43, 54 obr .. 17, nr 1, 3, 19, 20, 21, 22, 
23,25 obr. 23, nr' 3/4,3/5,4 / 1,9, 10, 1111, 1112, 15, 
18, 23 / 2, 1~, 22, 31, 5, 11 obr. 20, nr 52, 19, 25,34, 
lB, 2-6/1, 26/2,37,39,44, 52!1, 52/5,53,54, 42, 43/1, 
43 obr 18, nr 3, -4:, 6, 7, 8, 9, 12, 13, 14, 15, 16, 17 
obr. 19, nr 8/1, 8/2 obr. 16/1, nr 9 obr. 16/2, 
nr 18, 17, 13, 1%, 11/1, 1113, 11/4 obr. 3a, · nr 1, 8, 
9, 40, 114, 10/5 OM. 4, nr 23, 36/1, :ł8, 39/3, .u, 

. 40/~, 40/7 obr. 3b. 

w c~uu 14 dni od dały ukazania się mmeJszego 
ri ogłoSzenia w prasie moina w Wydziale Urbanistyki, . 

Architektury i Nadzoru Budowlanego Urzędu Miej
skiego w Przemyślu (Rynek l, pok. 17) zapoZJiac' się 
z treści, Ww. d~cyzji. 

OKAZJ A ! SPRZEDAM tan;o 
"Fia<ta ' lG'.5p" ~J.977) . P.rzemyśl. w-L 
123-47. 

K-OO'l 

ZGUBIONO decyz.Ję llIl' HU m 
7«>2/07 /85 na nazwisko Jetrtzy Ka
linowskl ' iam. Przemyśl, ' ul. Wy&
piańskIego ' 15. 

qKLEP WlBLOBRAN:2:0WY -
KOMIS "MARKOM" .:>feruje w 
ciągłej sprzedaiy kurtki damskie i 
męskie, płaszcze damskie I męskie, 
S7klanki oraz inne airaikeyjne' to.

G-{)13 W8JI'y_ Pr<.emyśl, Hanki Sawiioe-

WTH,Y$KARKĘ kUipię. Wiado
mość: Kuńikowce 87a, Borowiee. 

G-OH 

SPHZEDAM taJroicę .ig1al9t.ą. Pl'ze
myśl, teł. la-al.. wewn; '119. 

G-015 

ckiej 7_ G-017/2 

ZA PO:2:YCzENIE 5 tys!~y d<lla
rów USA - 20 procent odsetek. 
Zabezpieczenie - 1,ISIlowa Dotarlal
na plus zast6w w wysokOOcl' po
!t.Y<C:Z.ki. Przemyśl, teł. grzecm(JiŚci<>
wy 31-~H. 

0-01011 

PARKIET dębowy IIprzedam }ub 
tam ienię na bruay ~owe • .sie- PRZEDSIĘBIORSTWO KRA.. 
d.mwziesiąił;lti". ~yl4, wl. 75-87. WIreKlE zatrudci kwalif.'!lww4lJW! 

P~10/2 kraweowe. Pn.emy!ll, S Maja ~1 (w 

"POLONEZA'" a990) 8p['Zedam 
. lub l.a.n1jen~ę na • .F,w,.t,a 126p". Prrw
my~I, te!. 128-89 po 2O-tej. 

G..{)2! 

SPRZEDAM du.iQ4.itę bl}{\Qwlan~ 
(siedem I pół ua) w ruticlruey 
O,,-trów - miab-to. Pł'umyśl tel. 
la-13 wewn. 4.64. G-022 

SPRZEDAM "Fiata IUip" po wy
p"dku. I'r-z.mnyśl, wl. 1i6-Ą5. 

G-O:?3 

KUPIĘ d • .0.ą b\l:llle, ~alZo'Wą . 
p.!'Zemy~'J, lej . 61-2.2, v;lI~ 7-15. 

G-025 

SPRZEDAM ~Za<p()r~a" 900 M 

podw6nul. G-018 

POSZUIWJE SIĘ 9wtADKOW 
WYtP ADKU - ZDERZElNIA • .Fia-
ta 1500" % motocyklem w dom 12 

paidrzoiern:ika' l.989 r. Ilłl ~" Kra
$lńsk1eg·o w Przemy91u. o loonta4R 
telefoniczny uprzejmie p1"OSi .się pOd 
telefon 2.9-55. ~ 

MlESZKA:NIE WL.ASNOSCIOWJ!: 
M-4 (62 m kw. komfort) "'- oeie
d.le Rycerskie z.amien.l'l na równo
rzęd:ne na 06i.edllu Ro«ozjWikriego. 
P.r.zemyśl, SI·korslclego 11, Dl. 38, w 
(od:zi'nach wieczornych. 

G-{)18 

(1932), ka·roscl'ia 1986. , LubacrWw. MO""""Aż " ,. "'-'-- III ._. 
osi 00') e Unii Lube'~ie,j 2/8. tel. "'. Ul.UZ.I .... ~y- "" .. 
120. ' 51.-27, 0-11754/. 

CZYSzc:z,EN1E DYW ANOW. W 
ZDECYDOWANIE SPRZEIDAM9f;yc.zniu b~ ł>oo'W~ TeJ.eWo! 

za'kład cuk.iernic:z.y w c,entrum Sa- 56-96. 
noka. Ga,bricl . fr.l.ga:!iko. Swier-
czewsk.kgo :1;5. Wl. 36--m. 

G-030 KlLK.ANASCIE SPOSOBOW 

KUPlĘ 10<.16wkl:. 
23-]0. 

Pn.emyśl. tel. zrobienIa du,żych pien1~Y_ Koper
G--032 ta 1J~otna, 2llI8cz.ek. 37~()() Luba-

SF'RZEDAM własnościowe M-4 ca.ów. ekry:\lka 51. 
w starym l>udownictwie, ładnie 
u3yhowane, Prz.eroyśl, tel. 72-34-

G-033 
CHCESZ PRACOW AC na Zaeho-

dzie. koperta zwrotma. waoCZ€lk. 
37-000 l.JuJbacz6w. ski!' yt.k a 51. 

G-{)29 

SKRADZIONO pozwolenie na 
broń myśliwską nr A077422. wy-

• ŻGUBIONO pie('.Ujtlu; o treści:' dane przez WUSW na nazwisko 
"I1l 9;:>eklor nadzoru Kaz!· !łlier-z. CiuI-
muła. n.r upr. 431/73". . Leszek Chamuła. Przemyśl, Kaza-

nowska 18. 0-03' G-009 
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Imieninowy 
tort 

Na pnyrzą d zenie tego właśnle 
tortu Krystyna nie mogla się zde
cydować od wielu miesięcy. Sp1"8Wq 
można było rozwiązać inaczej, ty l· 
ko że na każdy inny sposób trzeba 
tak dużo odwagi._ A tort, coż. nie-. 
winne ciasto. Słodkie, dające być 
moie nawet nieco rozkoszy łakom

czuchom. A już na pewno męt czy· 
tnie zbliżającemu siq do pięćdzie
siątki z wylewającymi mu się tłus~ 
tymi fałdami z wiecznie przycia
smych spodni, marynarek, koszul. I 
teIt nieustannie rozpinający się gu
zik kosztiU na brzuchu . i . ten. trój
kąt białego sadła I 

Krystyna nie· potrafiłaby powie
dzieć, od kiedy nie kocha . męża. 
Zresztą. jego to pewnie. nie. obcho
dzi. Zapomina o bożym świecie nad 
michą pierożków z mięsem. ZapIu. 
wa się obrzydliwie nad ciastkiem 
kremowym. Kiedy to ostatni 1"a:.& 
przytulił ją? Od kiedy to już mu 
we w głowie małżeńskie figle? 
Wyjęła placek z prodiża. Wyrósł 

wspaniale. Nie żałowała przeciet 
Młtek, białko ubiła na gęstą pianę. 
NIe zapomniała o olejkach. Sło
wem. clasto jak nigdy. No coż. na
Ie!y się Waldkowi_o Przecież to ~. 
dzie ostatnia w jego życiu uczta! 
Przekroiła placek na trzy cieńsze 

ł smarowała poszczególne części 
kremem czekoladowym. Siłą woU 
powstrzymywała się odskosztowa
ilia choćby kropelki tej wspania. 
łości. Na wierzcb krem o kolon:e 

. CTtryn7. mnóstwo kruszonych wło· 
~lch orzechów, rodzynki i wr~ 
.zcle dekoracje. Esy-floresy, jakal 
. Ń:!a. Cóż za wspaniały torll 

Nie miała wyrzutów sumienia. Bo 
e6t za :tycie wiódł jej otyły malżo~ 
nek, ta góra smalcu. P'l'7.edrzema! VI 

biurze, nażarł się w domu I chra
pał w fotelu przed telewizorem. 
Właśnie wtedy wychodziła "do są
siadki". Tak codziennie od lat scho
dziła pi~tro niżej do Bogdana
samotnego, świetnie prezentującego 
się mężC%.yzny pG trzydziestce. Ech, 
jakiego mężczyzny I Redaktora, cię
tego w języku, znającego francu
ski, angielski, niemiecki, obytego w 
świecie, cudownie Gpowiadającego 
o swych podróżach na Wyspy Ka
naryjskie. Wystarczyło zejść prze
cież tylko piętro niżej, by zacząć 
tyć pięknieJ. Ale po kilku godzi
nach trzeba było wracać na g6r~. I 
tylkO dlatego, te nigdy nie znala
zła w sobie na tyle odwagi, by po
wiedzieć mętowl: - Nie kocham 
clE:, odcbodzę_ Zresztą poszedłby 
za nią jak pies. I skomlałby i pla
kał ... i' towszy<ltko byłoby maka
bryczne! Lepiej l tym skończyć raz 
na zawsze. 

Postawiła torl na stole. Pokroiła 
na porcje. Potem ubrała się i wy
szla z domu. W lorebce miała kar
tkę. którą napisał przed laty do 
niej i pozostawił obok. mniej wspa~ 
nlałego tortu. Wtedy chciał ją 
przeprosić po kilkunastu dchych 
dnlacft I po prostu 'napisał: "Ko
chanie mam te):(o dosyć. Dlatego 
kupiłem ten tort I przyprawiłem go 
nieco ..... 

Wtedy posypał tort rodzynkami ł 
poszedł do swojego pokoju, by tam 
czekać na reakcjq Krystyny. Nie 
2:awlódł ~Ię. Wybaczyła mu 1 tort 
zjedli razem. Był.o to moźe ze dwa
dzieścia. lat temu .•. 

- * -
Waldemar wracał r pracy pun-

ktualnie, o szesnastej. Wlożył klucz 
w zamek dr'rwi'od mieszkania, 'ale 
me mógł go przekręcić. Mordował 
się z d:r.lesięć minut, aż wreszcie 
postanowił zejść do sąsiada z dołu 
i poprosić o pomoc. Wiedział, te 
to człowiek liaradny. I rzeczywiście, 
w minutę by}i) po lclopocie. Drzwi 
ustąpiły l... wypadało wspaniałego 
sąsiada Eapr~ić na kieliszek 11-
Ides;u. Jak s1'.częlllwte się złożyło, 
te na sŁole stuł lak !;makowicie :z:a
powiadający się tort. .. 

JAN ZB~ 

< ROZMOWY~' .. ',- .. "~~.'... . 
... ":D 

:1 nle/. ·~i . 
. INTYM"E" - . 

• ,' t • 

z bialymłDłyszkami 
- Ciszej. hołoło, oie doŚ45, ie bieli mi Uę pr.tw o~ .. m1, 

k musz, jeszClCe słuohać w~eCllpiskul 
-- Pi. pi. pil Pi, pl, pili ' 
- CISzeJ.' bo waa powydu_m. 

- To ty stul gębę, skoro nawet nie wtesi': czy". je,;.te~rn.r na~ 
prawdę, CZY, tj) tytko ~łna!CJa tw-ojej ~h()fej, {lLjaokieJ 
wyoordn.L · ' . 

- ' O.W7 di~bJlce, 'Caru was wYdunę! 
-:-'- Uważaj, qplułeś irlę cały. t,yknitjk:.ieLic.ha na z,g~. 
-! Dobra. ale " waml. . 
~ My nie pijemy.' " 
_ To ja wYpiję sa swojo I Z_W"",, Bdl:'Owle, q'1)dat 
- Zgoda. . 
_. Jesłeścle sfmpa~fCZ1lJ'mt 1Iwienakatul. ale - (lUn, U-

ra. - COrlU was Więcej. 
...,. To D8Itud'atne, po każdym· twolm lcieclń.cbu rC»j.n.ie nasz, 

pogłowie. 
- Co w,. l'.a jedne? . . . 
~ Jesteśmy pod szczególną ocłU'Qną. W tAljnym prot.okole. 

będącym specjalnym dodatkiem do ustawy antyallkoholowei, 
stwierdzono wyrainie. że każdy. kto ujrzy białe myszki, ma. 
im .udzielić opieki oraz wszechstronnej pąmocy. 

- Znam uBławę antyalkoholową. ale nic nie ."'ys-~al<m1 o 
łajn,.md6datku do nieJ." . 

- Widocznie było to S1kutecznle uta}riiOlle. Ci l-apra eowanl 
faceci, którzy redagowali ustawę, ciągle oglądali białe mysz· 
ki. Tak się z nami spoufalili. te pozwalali nam włazić na ich 
czet:Wone nosy. Zaruiml szły pająki, ·węte, karaluchy ... 

- DeUrka? " 
- ID tam. jaka deiirka? Normalnie. · chłopaki musieli ooł 

chlapnąć, żeby taką ustawę wymyślić. 
- Ale wszystko wskazuje' na &6. ie usłll.wa 1Iosłanle w' 

końcu aoulowana; znikną tajne protokoły i wasze pogłowie 
będzie chyba zredukowane. Nie obawiacie 8i~tego? 

.,... Ab'Jolutnle. Nasze pogłowie zależy wyłącznie od [magl~ 
nacji takich'facetów jak ty: Często nas· oglądasz? 

- Dość często, ale mUsimy się jut rcnsłae, 1II'.bleram się 
do roboty. 

- Aha, zaczynasz. malować, pewn!e jakiŚ pejzażyk, co? 
- OcZywiście. pejzażyk. 
,..,.. To dlaczego na~, śHcroych białych myszek, ncte nama.lu~· 
j~ w sce\leli.i7..a-c~dzącego słońca? 

- Bo zawsze jak tylko zabieram się dopeJzaiu, ukazuje 
mi się J;7cząc,.· jeled I ciągle muszę lego bydlaka malować, 

Rozmawiał BRUNO FURMAŃSIU 

Królowa Śnieeu 
Pamiętacie' Mały Kat (lin'da, 

II1mne, puLe przeatrzellle lOn. 
- Królowa SniC&ll. Ciemnowło
la, białolica be:& śl:ulu rumień· 

ca.. oO'Each Jak Wzburzono 
zimowe mone. TAk wyglĄda 

Jedna • najbard'ZieJ typowych 
cór KOtIi6~oł{la. Ooavw~le cer. 
mote być cIemuie,Js.... a oczy 
czarne. lecz ogólne w,"azcnie 
po'EO$łaje to sam. - wyn!osłośjj 

I chłód. S~ Lei Koziorożce w 
jaśniejszej. bardz.lej pastelowej 
tonaojl_ lem: tak samo chłodne, 
przypominajl\ce pustq plaię o 
zbIelałym plask.u pod chl.dllym. 
bladobłękitoym niebem. Mają 

Jasne wlosy Hzw. nordyoki 
bIDud), jasne - szaro lub nle
bicskawe oczy. bladą lub oUw
kową ct)fę I sa WS'Ee są szczu
płe l nIeco kallelaste. Pretora. 
JIt łri solldluI I t(>k. samG we-' 
e. .. kanelasle" • pozbawioae 
większej fanta1lii 110'-",., łY'p\t 
.. wzorowy pr".,.wni1l;", 

A Jak powinien wy"ll\da(j Ko
doro::ico,· aby pllll00wle nie pa. 
h-zyli n"ó j"k na II.llmpla i to 
lakie,o, Uch-eoua mctłq pod. 
rzucIó cichf'em dodatkową pta. 
eę ("bG przwie:i ona tylko tym 
tyje''), leM! olIwatylI .arakcy J
!Ilł, peci!łlf-aJ'łclt kobielę? Przede 
wiZfałkim konłec'Enft jut mlęk. 
kie 'IV linii uC1le~aDle. N ajlep.v.e 
• póidługich 11lb o <llu,oW Ił, 
brod,. włosów. okalaJltcyoh l.· 
,ednie łwarJI. Punysre, w lo
kach lub puyaajmllieJ wijl\Co 
11~ o. końcach włosy 54 llaF 
bardziej odpOwiednie. A jeśli 

Kworouo 0081 Rplęt4l. dlu,io 
włosy' Najlepsze lit małe_ wy. 
IO~O IlplęLe lIab mlęk.ko zwlnlę· 
Ie kOO'.lkl, P"y czym mIlSZą się 
ha l 6wdzie wymykać llies.forłlC! 

pasemka WłNÓW bab loczki 
(naci karkiem l pr., 1I&.~oh). 

JośU a.malowa6 _y to :!JIU
UO delikatnie, naJlepiej uywaó 
oieAi błękitnych, ,,,cfoh lub 
plębloWfch, raczej matowych. 
Brwi koniec:iuue mu.u, byĆ! wy· 
rOlulewaue w kształt ła,odne!Jo. 
raoseJ oieńsxelJo łuk... Ił prze· 
.ł"eD pod nimi ~.jaśDioDa k.re· 
mow •• białym lub r1iżowawym 
cleniem do powiek. . 

W ubiorze Dlljbarddej odPo· 
wlednl slyl ~yrolsk. • myślIw., 

. ski ·.oraz łyun "yoans 5110rUve 
ladyH. konieclIDie u\łupełn1ouy 
miękkimi. kObiecfmi dodałkami, 
Jl'k np. blat. ele~"ncka blu>:ka. 
chusteczka ozdobIona korouk~ 
wkieS"l!ouce tweed.owej mal'Y' 
Ilarkl Itp. Znac1>ftie lepsze od 
sukienek !lą zestawienia 
bluzka. kaml-zelka lub rOll.phla
Iły ~welere k. spódnica. 

NIlI zas1>kodz1 lei wspomÓ" 
naturę czarodziejską moc" ka
mieni • amuletów. Od wieków 
ł1\o7."n" 'E Kod6mr"m c1emoo~ 
zielony ma13cltlt. który (JeRJl 
na płyW:e " niego' u(\'l:Ynloltej 
wyryto wIzerunek Słoót,al. 
pnynosll II'll'7.l)śdew miłości i 
powodzenie w Int"rł'!lach or"1> 
rubin da.lacy szrz~ś()le w mi· 
ł"ścl. leczl\cy zranione serca l 
obrGnla.cy pr1led nlebe:lplec7.eń. 
slw"ml. 

. Amlllet amuletem. lecz . Jak 
zdobyć serce pana KGzlorożca' 
Należy słosowa';· swe!:o rodzajn 
rezerwę połl\czona s subtelnym 
taktem. Wvk!\Zywać Inteli!:encjc 
I wratlłwość. Gk!l'I:ywaó zainte· 
resowanle I 1l0dzlw dJa jee:o 
umleJctn1>!kl. NIe wtrl\ca'; si" w 
jego stll'aw" hardzo osob;sl.e. 

nie wynytywaó G kaidą mln ule 
dnła. Tzw. "l1łodkie kobleclatk." 

. lub współcze,me. 'WYzwolone l 
scxv nie maja u Rozloroi:ea żad. 
nych ~Z!\n.~. 

ASERET 

11: 1199.0. r. 

KOZIOROZ.EC o~a KU - :0 I) 

Nle z.ałamuj rąk:, laez walcz o prze
trwanIe. Jak? Choćby poprzez naul'zenie 
się c~oś nowego. SkOU,Y6taS% .(równiei 
mll~terlalnie), Na naukę nigdy nie jest za 
pózn(l. Dowiedź otoczeniu, że "nie święci 
gar-n.ki lepią". 

WODNIK (21 I - 20 m 
Choć powsz.ec.hnie "skuczno i grllstno" 

jak maWiają Rosjanie _ szukaj 
ja§nlejszych punktów w szarej codzien
ności. Najgorzej jest się poddać ogólnej 
apaW. Doceniaj' wlę<: najdrobnieJszedo
wody sympatli. Od razu poczujesz sIę 
raź,niej . 

RYBY (!1 11- 20 III) 

Umiar ja k najbardz.lej pożądany 
musicie o Lym pamiętać. Dbajcie też o 
ucwcia. nie dawajcie pOwod6w do zwąt~ 
pieni4 bliskiej sercu os oble. Czekają Was 
~sote p<)dróże. kosz.towne, to prawda. 
ale jakże ksztalcące. 

BAR.AN (21 Ul -ZO IV) 

Nie załamuj Illęl ld,ź śmiało dlO celu, 
choć dx'Oga n.aje:i:ona pułapkami. Nie ma ( ) 
'/:recz.y niemotliwych, a Ty prreciet. · 
wiesz. czego chcesz., zaś li trudnościami 
obcujesz na co dzień. Good llIre! 

BYK (21 tv - ao vt 
Ty wiesz' najlepiej, te CUI to pieniąd:&. 

NIe marnujesz. ani chwili na jałowe ga
danie, jesteś cżlowieklem czynu. Masz 
j~szcze jedną szansę na roz.egranle dob
rej partii. Kon1tu.rentom powstaje ~rz;y· 
tać ;:ębami. 

BLIZNIĘTA (!l V - !1 VD 
Przed WamI jakaś sentymentalna przy

goda, jeśli tyLIto nie pozostaniecie bler
nymiobserwatoraml. Tylko. - uwaga - za 
wiele robie nIe obIecujcie. bo motecle 
się ruemile l'Oz.cz.arować. W finansach -
ciut lepiei. choć nadal nie na miarę po
t.rzeb 

. RAK (22 VI - 2% VU) 
NIe· chwytaj "na ślepo" pierwsze, lepszej 

propozycji współpracy. Pozory bowiem my
lą. Postaraj si~ rozważyć 'fóme war(anty I 

SiWOje} przysz.łej d1.l.ałalrtoścl. Pomocy 
.• ~aJ u Koz.lorożca. Je3t Ci tyczllwy, '8 
więc gł<łwa dQ góry! 

LEW (23 VII - za Vill) 
Uz.1x'ój . się w. ci~pUwośćl Zdenerwo~ 

waniem i złością tylko. pogorszysz swoje 
położenie. Jeśli. Ty bę<iziesi roz.!uźnlQfly, 
to i TwOi domQwnicy czuć Mą bę<ią 
sW()bodniej. Łatwiej , . tet znajdz.ie-cie . 
wspólny j~.z-ylc w rozwiązywaniu w.as.z.ych 
problemów,' .. 

PANNA (t4 \'lU - 2300 
Wbl"ew pozorom (mnós~wo 'wSkazań na 

.,nic H
) wS·l.y~tko pomyślnie się ułOŻY. Po

trzeba tylko troc\1ę czasu na przestroje
nie łączy. Postaraj się być bardziej ela. 
styc.z.na w kontaktach z nowym ' otocze
niem. 

WAGA (2ol IX - 23 X) 
Trzymaj sit{ s.we"go planu dziaŁania. 

: Słowa krytyki pd:yjmlJ -,.e ' zrozumleniem 
i powiedz sobie. że nie ma takiego czło~ 
wle'ka. którego. akceptowano by bez za· 
~trz.eień; Skoncentruj 8ią teraz na Wył.tO
rz.ystan.lu szansy, którą daje Ci Panna . • 

SKORPION (24 X - 2Z Xl) 
Na co clekssz.?Bierz się do. roboty! ' 

Przeciet nie boisz się ryz:yka, Poza tym 
masz sporo. sprz.ymierz:eńc6w. Nic nie 
szkodzI. te Lew zdaje się być niezado~ 
wolony z Twoich poczynań (o.n mic,va 
humory - powinieneś do. tego. przywy· 
!Mąć). 

STRzELEc (23 xi ___ Zł XIT) 
Nde zamykaj się w $oblel Trzeba aU: 

otworzyć! Nie Ty jeden masz problemy, 
ule. wyważaj więc samotnie dawno 0-

tWartYch <lrzwi. Jeśli nawiążesz:' zerwane 
ongiś kontakty, niebawem popra <Ni liię 
Twoje samopocz.ucle. 



17 I 1990 r. 2YCIE PRZEMYSKIE 

ZAMIAST LAURKI DLA POLONII 

Jak się czuje osiemdziesięciolatka 1 
PIsząc o dzlsiejs:reJ kondycji 

Miejskieg<J Klubu Sportowego 
Polonia Przemyśl, któremu w 
ubiegłym roku "stulalęł<J" 80 lat 
od daty założenia, nie spOsób 
nieodwolać się do jego pięknej i 
bogatej historii Był okres, kie" 
dy piłkarską drutynę Polonii, ze 
względu na niezwykle skuteczn.ą 
grę m. in. z tureckimi i austria
ekimi zespołami, nazywano 
"Polską Barceloną". W barwach 
W!g<J wielce zasłużonego klubu 
występowali m; ~ reprezentanci 
kiraju, medaliści ffiUiuzOstw P<ll
ski. Europy ł mata: koszyka
rze ..,.. Wiesław Langiewicz t Ry
nard Niemiec, lekkoaUec1 
Władysław Niemiec 1 Stanis,1a'UI/ 
Misiuk, bokserzy Bogdan 
Węgrzyrilak, Teofil 'Kowalski l 
lan K~, piłkarz' - Marian 
Osta!1ński, clęźar<JWCY ..,.. Stani" 
Wiw Karpiuk, Janus:t Woj\a« ! 
JeN;[ Bąk. W latach 1918-1931 
głośno było też o pillUlrzach ~ 
Staruslawie Wohance, StanLsla
wie S~arcu l Wlodzimlenu Ja
eiowie, bokserach - Edwardzie 
Wurmie, Kazlni.lerzu TrunIarzu 
I Rudolfie Koprowslrlm, koS1.)"
karzu - Tadeuszu Korym l 
jeźd:fcu - ~haie Toc2lku,kt6-
ry startował na jednej z olim

Z powojennych osiągnięĆ klubu 
wymieni~ naleźy m. in. awans 
piłkarZ)' «kl. II ligi VI 1949 I. 
(wy8'tępowala w niej do 1953 I.). 
Polonia jeszcze dwukrotnie by
la blWllal drugoligowej bramy (w 
1955 r. uległa Stali Mielec 0:1, a 
dwa lata późzti.ej w. takim 18~ 
mym Ro&udtu Stall Sanok). 

Spory .tukce.w 19M! r.wy
walczyli kO$1.y'kan.e, zdobywajllC 
.. przepustki" do II ligi po "/iWY
cięstwaeh nad Górnilóem Za
brze 1 AZS Wrocław. W mi· 
&trzowM1eh apotlainiacb "prze
myskie niedtw!adki" uległy u l1e
bie jedynie Olimpii Poznail, • 
mi.&t.r.& Jugosla'Wlii - Crvena 
Zvezda Be1grad w 10wanyekim 
pojedynku Jmusr.!)ny zoBtał 
przez PoIOllię, do naiwiękuego 
wysiłku, zwy-ciętająe JiIlledwie 
różnic, 13 ~ów. Po 28--1e-

00 byk) 8PQTYm wydarzeniem nie 
tylko na 11kalę wojewód7Jką. Kil
ku jej reprezentantów s powo
dzeniem broniło barw narodo~ 
Wych, włlłcznie ze startami w 
mi.strZO&twach Euxopy i 'wlata. 

Dziś Polon1.a - ~ jut, n.i~te
ty, niemal wyłącz.nie wspomnie" 
ni'8 oru .entymenty do na~y 
i tradye}L Prz,ekon.a~ tie nwtna 
było o tym podczas urOC2'.Ystego 
spotkania, zorgani~wanego z o~ 
kazjl. &o-lecia klubu, klt6re wień
csyk) akromne jub!łeusww.e 0b
chody. Przybylonań kilka po
koleń sporloweów, sz.koleruoW'
e6w, dfJałaeZ)' i sYrn:patyków, ale 
przewa.iall ludzie VI średnim l 
eędz1wym wieku. 1'tfio<bi )a'kby 
zlekcewaŹYli. tę !mpr<er.ę, patrząc 
na sport jedynie poprzez pry
&mał J)ienil\dza I wygodnego ~v 
r~ni.a sIę. 

miej przerwie, w 19M r. Polo
nia }>Onowme awaNOWałll do II Jak .Ię czuje OISiem.dzleeięci{)
iigi, w której wy.tępuje do dzit. latka? Ni-e można powied%ŚEĆ, t. 

. wybomie, bo to i w.lek nie ten 
Pie1mrt kar~ w cbiejadl prze- l CUlS:r trudniejsze. Ale Jakoś 

myskiego klubu 18pisała llekcja IObi. radzi. Z wystąpien wice
podnoszerua eię1arów, która prezesów mo:t.na było dowie
działała od 1961 do 191M roku. dzieć się, te klub skupia dzli ok. 
WylJtartowałll ." kla&e ,,A", a- 300 czynnych !pOrtowców, po
aWaNując po kUku kitach do 11 Iliada sekcje: piłki nowej, ko
ligi, • w 1979 r, -do ekstuklaey, nykówkJ.. ~iatkóWlki i brydm piad. 

)~------------------~--------------------------~ 

Pępe.k świata ... 
Od eusu 40 czasu nJcld6rz,. działacze mają 

do ' nas pretellllje, że staMWCZO sa mało pis:ze
my o ich dyscyplinach i zespołach, me ~ 
nając już o osobistych dokonaniach pana X.. 
czy Y. Niekiedy stanowisko takie bywa wyra
jane oficjalnie, czego najświe!szym dowodem 
pismo, które oŁrzymalMmy & OKRĘGOWEGO 
ZWIĄZKU .. KOSZYKOWKL Prezes tegoi 
związku, PAN EDWARD LISIKIEWICZ, skl"e
Ś'lil kil'ka :ulań, które w całośd pl7.ytaczaJnY· 

..z PfZ1lkro!dq nwierdzamll, ŻI! ;,n,prezll 
aportowe, które Cieszą się największym zainte
Tuowaniem ł frekwencją kibiców i sympaty
ków, tj. muze kosz'llkówkt, CI w "zcUgóZ.n~cf 
mecze l1-lłgowej Polonii Przemllśl, nie cieszą 
~ij odpOwiednim zatnteresowaniem odpowie-

, dzłamfICh redaktorów Wasżego Tygodnłkci. Wll~ 
) daje .tę, że 10 interes!e Wasżego Tygodnika 

winn<! być odpowiednia ł szeroka informacja o 
tych meczach. Inne podejście do wyuj opisa
nych spraw· nie leźy zaTówno w interesie ty
godnika ł jego czytelników. Uprzejmie prosłmtt 
Ob. Redaktora (naczelnego - przyp. ZB) o 
spowodowanie większego zatnteTel!owani(.l me
czmnikO$Z1Ikówki przez odpowiednich. pracow
ników ,,Redakcji", a przynajmrtiej wprost 
PTOporcjonalnego do ilości kibiców na ww. 
meczach ł fmiych zawodach sportowych. Wll
daje stę, :re tygodnik Wasz winien slużył jego 
cZlltehdkom, CI nie humorom jego pracownik6w, 
zW«ta2Cza U7 czasach, kt6re pTzvn4~q pTawdzi. 
1041 dzłcłanie zasad wołne;urv rllnkowej". 

Szanowny panie prezesie. Po pferwsże, wca
le n1ę jesteśmy ta·kpewrU e:z.y akurat meC$e 
k08:zyk6wk1 ciesut ~ję największym ui.ntereso
wa-nlem k1blców, skoro bywaj~ - .", mJM~h 
1 gmmaeh województwa - Imprezy (np. meae 
piłkanJde) mające :z.naanie Wię~ frekwen
cj~. Bywa, :te. kwitujemy je jedynie podaniem 
wyniku l nazwisk słrzeków bramek, • zmmo. 
to· nikomu z ·działac:;z.y wielu klubów nie przy
chodzi do głowy wypisywanie manifestów. Wie 
pan dlaczego? Bo :zachowują rozsądek i obiek
tywizm, któty mbwl im. te na jednej - Ich 
- dyscyplinie 'wiat się nie k<lIlcZY, a {,Zycie" 
jest tygodnikiem W<Jjewódzkim mającym od
zWierciedlać to ćo w całym ~orcle, $ nie 
tylko w ' dyscyplinach "wybranych" się dzieje. 
Podobnie jak Polonia, w II ligach występują 

pl.&.Fki ręczne JKS oraz szczypiorniści Czu
wi1u dalece mniej hojnie traktowani przez 
nas niż "niedźwiadki", a: mimo to nie skarżą 
się, choć mieliby na co. 

. Czy y.r ~ym interesie leży "spowodowanie 
większego zainteresowania" meczami Polonii? 
Leżałoby, gdyby np. przed halą POSiR tkwiły 

aetld kibiców " różnych ~tro.n. ngi:onu. dla 
JJ:tóIych zabrakło miejsca na widowni. Tymcza
tern jest odwirotnle, Sil wolne miejsca, a chęt
nych do lćh zajęcia brak, co jest dowodem, 
~ beZ'pQśrednio zainteresowanych • .niedźwlad~ 
kami" leGt nie więcej niż ok. 1500 k1ibic6w, 
Reszcie w zupełn05cl wystarcza Hod~ol.· m.. 
fGTmQcja "tycia", zawierająca w kilku wa
mach to, eo llię M pal'hlecie d7.iaJo. Gdyby 
by«J inaezej mielibyśmy sygnały. 

Pisz~ pan o "wal.Bej grze rynk/}~j~ Nie 
1nnego, jak właśnie ta ,,gra" każe nam. wid-zieć 
wojew6dztwo trochę szerzej n).ż % trybun hall 
POSiR VII sobotnie wieez<JlJ"Y. Gdybyśmy chcie
li 'Uf' pełni wykorzystać "grę .rynkową", to pl~ 

salibyśmy . również o koszykówce, ale :t tej d.u· 
giejmnJ.ej chwalebnej strony, 1>0 i taka jest, 
D czym doskonale pa·n wie. Mamy jed:nak ,,hu
mor" n!erob1enhl taniej sensacji za wszelką· 

ee~ cho<:iaż. "gra rynkowa" dyktowałaby nmri 
iaJtie działanie.. 

Jeszcze jedno. W pon!edziałkJ. rano wy~yła

m, teleJuem ograrua.one objętoś1:iowO relaeje 
do drukarni w Rzeszowie I nie mogą by~ one 
większe nU: są, b9 zlrltl6ciłoby. to tok pracy 
drukaTZY. Owszem, większe (jakie, czy na pół 

kOlumny, • mo~ nawet na całą?) tebty mo
glibyśmy wysyłać we wto11d, ale ukaz)'Wruyby 
sifl one w .. tyciu" dopiero._ w 11 dniu po me
cz,u, czyli byłyby przysłowiową wodą po kisie
lu. Jest jednak jedno rozwląumie - moiliwoU 
wy1rupienia przez OZKoo:E. miejsca (4000 zł za 
l centymetr kwadr.) na kolumnie oglol!Zen.io
wej, a wtedy, panowie, piszcie co wa.m ~ię 

podoba I róbcie wszystko, aby wruJ!ł.8 dyscypli· 
na stała 1141 ,.pępkiem" namego regionalnego 
jw,jata. 

Wystąpienie OZKos7.. jest sygnalem dla nas, 
u Jólku ludziompr:terosty ambicji zamącają 

konieczność realistycwego spojrzenia na tycie. 
Szkoda jednak, te ci sami ludzie z taką wer
wą nie podają nam np. wyruk6w meczów In~ 

nych klas rozgrywkowych w ukochaalej dys
cypllni,e. Na szczęście, mamy "swoich" ludzi, 
którzy - choć nie ślepo zakochani w . kOSl.ZY
kówce - takie wyniki nam podają, bo wie
dzą, te na n lidze świat się nie kończy, ie 
mamy w W()jewództwie kadetów, juniorów i 
koszykarki (iCh trener dzwoni po każdym me~ 
czu, podczas gily innych trzeba ,,łapać")_ 

Z. BE8Z 

sportowego" a jego działalnośĆ 
wspiera w rumie blisko 1200 in
dywidualnycb i WloroWj'cb 
c:Lłonków. 

. Staruszka ratuje się jaJ\: może, 
Stąd na s t a n i e Polonii 
dwa autokary, lrtóre świadczą u" 
ldugi transporlQwe, a od kilku 
miesięcy klub o.sląga r6W1lleż pe
vme zyski z "ciuchOw", które 
z.Jó.kali:oowano na jego stadionie. 
Część środków otn-ymuje (raczeJ 
- otrzymywał) z budżetu Miej
skiej Rady Narooowej oraz od 
zakładów patronackich, ale nie 
ma kh na tyle, aby byt spoiroj
nym jutl'a. 

I na zaJtońeze-nie ~ze jedna 
uwaga dotycząca \UOczy'8tego 
~tkania podsumowującego ob
ehody jubileuszu P.olonil. Czy 
przy okazji takieg,o święta ~ie~ 
wiele mamy starszych klubów w 
kraju) Iile moma było "wycho" 
d'Zi~" pr:z.ynajmniej kiJ,k-u pań" 

stwowych cz.y spoM'Owy.ch od
macze{} dla ~6b najbardz.iej %a

r;łuronych dla klubu? Z pewno
kl,ą JI\ \eg.o wanl. 

W. BURZML'QSJU 

Z UKOSA 

Pokaż 
jakiś silny •.• 
Wokół 9,P01'tu \ ~tow<:ów 

twQl'ZY Ii.<: eOl'aQ: «Ol'S1.y klima.t. 
Wynika to 2 t:ru.d!nei sYl;u.a.c)1 

eltOJlomioon.e~. kłopotów tln<lillSO
wych, potrzeby· wegulowania 

JWWlIYch spl'a;w, poslawleILia 
Id!. z głowy D~ iIIogi. Ale uie 
tylko .•. 

OlXl'wiadal m~ lfWegQ cza~ 
\.rener Iizta.IJ.gistów, jak to w 
szkol.e. :; której wy wodz1Jli si,,: 
jegQ Ul wooo1cy. w każdy po
niedziałek (po powrocie z so
botnio - lIied'Zi~lnych zawodó'w) 
byli o.ni w:l:ywa.ni do "'bUcy i 
częnQ OŚmies.za:iui pNe:; niekt6-
rych beltrbw. "No, pokaź ja
kiś siln:r_" - roówHi z dozą 
Uot\li-wości. stawiajljC im zllda
uia, :; którymi nie mogli sobie po
radzić no,.wet uajle~ ucxniowJe. 
"Tli, t. tJ' masa - PQknz:ywa-
110 na bicepsy - ale w mO:ilKo
wnicJ' nlewiele·'._ Takie po
wie4zanli;a, nie li.I;:u~ą~e z ce<n · 
zusem pedagoga, rzec % jas.na, 
nie mogły zachęcał! do upra
wianłll ulUbionej dyacypliny. 

Oaywi:ście, talki Bt'OOlwck do 
młodzież,. up'raw!.amcej ~port. 
nie jeet :;jawlskiem powszech
nym. Są IzkOly, ktbre zdeey
dowlUl·je sta.W1ia~ na &pOrt, b0-
wiem w ulm w1~ &Uln~ 
8WO~.o· wybicia się, Dob~yml 
·przykładami w tym y.akresie są 
pl"'U<!nyJlkie placówki: ZesTlÓl 
Szkół Budowlanych I Ze0sp6J 
:Szk6ł Ztlwoo()IWvch nil' Z Cen
tralnego Zw1I!!~lru So6MzIE'lczoś
el Pracy. Były dyrektor pierw
szej z nich. kt6ry stWQr~yl baT
()zo sprzy.la1ąc'l" klimllt dla n
=16w - eportowc6w, rolał na
wet nieprzyjemnoocl ze strony 
wład'Z oświatowych. Ii nie zgla
~2al tdtołv. do F~rwalll Kul
~uralnego, tylko do Imprez spor
towych. A ezynll tll'll: dlatego. 
że 7.Tlal rnml'wokl 8wokh 
w)'chowll1lk6w. W'I"t!T'I"Wnła na 

tym s2.ltola, Dauczyclel~ l rulo
dvid. 

Podobnie dzieje si~ w ZSZ nr 
l!. gdile dosłownie 'W:'!7.YOSCy· ~q 
eympaty.kami ,",ortu. P'l'7.e?y
wająeym! sukcesy I niepowo-
-(henia czołOWych lekkoatletek 
Czuwaju. uczęszczających do 

. tej szkoły, A ci, kt6rzy nie in
teresuJą się sportem. przy~aj.,. 

mniej nie przeszkaazają. 

STOP. 

11 

Dziewiąty 

Tadeusz 

A* In llCUBtJillI.O. • ueŚ(!iu _ 
,. .... óclz$w, w t.y... • li:obiety, llbi~ 
galo ai~ w na~l'm pllli:aukim .. T~ 
li:u" • miano ,,króla" 1881 ~oli: ... 
Po raz. pleJwuy. "obtitawlaJW" aż :MI 
usUwów (1 z w10011»' 1 IJ z plo\Jlas
Ilk:lej jesleni). oaejmuj/łcych mec,.. 
Id.IIs}' ,,Mu oraz ·WOjewódzk1eł. Otrzyoo 
m.Wmy w \ej edycJi a 251 kuponóW! 
co spr8W1a, ~ 0<\ początku D8lS,u'J 
- oryginalnej. cbyba n1e tylkO .. 
kraju - UbaW7Wpłynęło. kll ci&
lUadnle_. 18 661. Tak więc, W'U)'IJtU 
wskazuje na to, te premiowany spe. 
,Ja1D41 nagl'Od/ł »-tysięczny kupoa 
~zy,namy dopiero W' kolejne'; 6lll .. 
aJ.ą1eJ edycji •• Totka" o Ue... 1akłł 
sio: o(Ib~8 (nikt 4z.lA JI,.\e wie, na
wet my, czy "prze1yje" dobl'oO~~~ 
litwo UJ')"nlł:owl.enIa). 

Wall«> ., plervnzeństwo była lIIdflo 
zwykle ~acU;ta. a jej wynlll1 ra .. 
strzygnęły llię .. nutem na łaflmę" 
'W ostamlm, lIG ~wie. Czeao Jligd7 
.le~'ZC'Ze .. nie byłO, o lQkatach 1-2 ora. 
~-~ ~8decydowała dopiero "mała ]lu.
ktGcJa" - uwzględniająca Uo~ tra.
fień we _ystkkh ~e.tawaCłl (»}). 
p12y r6wnej ilości U-1ek. poró_ 
nywallśm.y io-Ud.. . 8-tkl Itd., biorlje 
pod "Uwago: Jl81lepmy wynlk w .... 
nym zestaWIe). Po tycb wnlkllwya 
porównaniach okazało Ide te • .kr6-
l.,m" 1'89 roku _tal TADEUS3I 
MALAWSJU " Woli Rotw~nlelllej, 
który był lep"" uledwie ., ,.,dnt 
"dzie'llTilltkę" od I!!TAl'fI8ł.AWA Bu.. 
HELSKIEGO • Zaleskiej Wolil Da 
po('loonej :r;asadzlo •• brąz" wyWalezył 
JOZEF GORSKI " Pelklń, dystan~ 
jąe. n"~bardz!el utytuJowa.ncgo w tym 
gronle IGORA KONDRATA " FIn .. 
myŚJa. 

Układ piel'W!!>tej •• dlZleW!Ud" • 
pr%ynlóal toc1nych I8totnycb nleBPO
«ziomek, gdyż l!l1ale:ŁU się ,.,. n~ 
d()~wlade~-"'n.I . (pou J'al1uszem mona
rowl.e:zem. ale tc!n l1'ał pod ok1.,~ 
oj<:a - Wła,dymwa. jak by nle było 
"króla" " poprlZ«!niej edycjl) "totko
wicze", mający Wybitny "nos" W 
przewidywaniu T07!strz:vgnłeć mi ~ 
~.!lch. O pechu mOllll mów!C t'1nł 
razem panowie ;. I W. Blonarowi.. 
c'.owle % Jladymna, gdy~ w !eb rmt
IIc%eniach lUlbrakło wyników li lł 
Zlerrtawu: nie otrzymalJśmy 110 po 
d:tlt dzień, a po •• sygnale" o tym 
""mle!!'Zezonym 15 listopada ub. roku 
reklamacjI nie było. sqd - 8ą"z1m:r 
- jaklA J)1'Zypadek f<PTawlł, te kupo
nów tym razem. _ ftkoda, fl~ "".. 
słano . 

Nin. pne"stnwimy .ukl.nd plel"Wll2~ 
"dwudziestki", Informujemy, ~e poza 
puehn~m ·dla zw:ye1ezey ! dvploJll8-
mI dla lO n8j1~zycb, mYJll1my • 
"amllltlłach klubowych, IIle o .es. 
gMach niebawem. 

l. Tadeusz MaJewski (Wola R<*w1e
"lek.) - 174, L Stanl<slaw Bubelsld 
(Zaleska Wola) ;... 174. " J6"1.e1 GónJd 
(Pelkliue) - 172, ł. Igor Kondl'llt -
1'12, -I, ZdlZl1;J.aw Swlackl (LublIczów) 
- 1GB, .. Eugenlu"" Krauz~ (CluIry
ten:-n - leli, 7. Władysław Blon ... 
rowl"" - lG5. .. J';anultt BlonarOwlQ 
(~baj • łładymllll) - lM, t. Darhu •• 
Włl!l2ajło (Soblecln) - 181. 1.. Xny
atol Kow .. ~k1 (lłl.nu /Star8) 
ICO trafień. 

11. :t.laJ'lU!III Godotl (Pr%emytl) 
117, lL J'an Ar1ymowl~ (Lubaezów) 
- l!Z, 11. lCulmlert lIIyll48 (Olrtrów 
k. Radymn.a), 14. Marek &lturczali 
(Pr~myśl) - oba' po 154, lS. Stanl
el .. ", Korytko (Węslerlła) - HI, Ho 
Ryszard Kotula «lturawlca). H. W1a. 
dysław Gdllnlec (Konenlca) - oba, 
po 147,. Ił. .1_ P~kowskl (Szczecin) 
- U~. II. Andrzej WÓjtów (Munw) 
l lO. Witold Pletm_r (PnewOull:) -

obaj po 144 trafIenia. 

Lokaty .. w04nlkd.... • pierwBUl 
"ddesl~tki" w poprzedniej e4ycjtl! 
T, M:.lewsk! - l, S, Bubełskl - l' 
J. G6rski - ł, l. Kondrat - O, Z. 
Swlaclt1 ... " E, Kr8Ult - =. w. mo
narowlcz - 1, D. Wa9Ulj}o - M. 
1{. Kowall3lt1. - B. 

RejestJ: z.....,cI~uÓW .,Totka" (edycje 
I-IX): JWbert Kowalski (PrzemyAl), 
Kazimlel'2 Myszka (ostrów )[. Ra
dymna), Marian ·Llzoń (Radymno), 
Tadeusz Baracz (Przemyśl), Adam 
Kastellk (Radymno), Igor Kondrlit 
(Pnemy~I), Henryk Hermanowskl 

(W6ll<a Krowieka), Władysław BloDa
rowicz (Cbarytany), Tadeusz MaJa
wski (W~la Ro1wlenlcka). 

ZB. 
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Oto ceny Jakle odnołowaU
imy na przemyskich "tiu 
ohach" 6. stycznia: 

Na rynku nabialowo-.ow~ 
cowo-warz)'Woym 9 bm.: 

jajko - 380, 400, a nawet 
500 u; litr śmietany - 4-5 
tys. 2'01; kg jabłek z samocho
du _ .. l400 zł; zaś na straga
nie - 1800 zł; mała wypa
troszona kaczka -15 tys. zł, 
większa - 18 tys. u; kg ce
buli - 600 zl; ;y0 dag masła 
- 6 tys. zł. 

* • * 
W j .. roslawskieJ hali tar

gowej 5 bm.: 

kg mięsa na uboju gospo
darczym: schab - 22 tys. 
szynka -- 20 tys. zł; karków
ka - 18 tys. :r.I; slonina -
8 tys. zł; boczek - 14 tys. zł; 

ws-tęp na "ciuchy" _.. 200 golonka - 7 tys. :r.I; pieczy
zł; zestaw radio!onicUlr wo: bochenek chleba 0,70 kg 
"wie-i.a" _ i mln 200 tys. zł; -- 2 tys. u; bochenek chleba 
mała kuchenka elektryczna & pszennego 1,5 kg ....... 4 tys. zł, 
regulatorem (proa radz..) . bułka zwykła 10 dag - 350 
30 . do 40 tys. zł; pralka wir- zł; bułka zwykła 20 dag -
nikowa :r; podgrzewaczem do 700:r.l; jajko - 400 zł; kg 
gotowanl.a bieUzmy (prod. jabłek - 1800 zł; k.g piecza..; 
czechosłowackiej) _ 560 tys. rek - 7 tys. ~;tablk~a 
zł: kuchnia gazowa z pIe- czekolady (zagr.), -- 3 tys. u, 
karnikiem (prod. pol.) -&00 z orzechami - 6 tys. :r.I; pu-
tys. u; zestaw do suszenia s:1Jka chałwy - 2200 zł; orze-
i modelowania włosów _ 80 chy włoskie łuskane - 17 
tys. zł; okrągły odkurz,acl lis. zl za kg; k,g kapusty kl-
.. BuTan" (prod. radz..) _ 300 swnej - 900 zł; kg ogórków 
łys. zł; komplet sztućrow (w kiszonych - .. 3,5 tys. zł; kg 
!tJteral~)na 12 osób . .. 500 k.a.pust} - 400 :r.I; kg cebuli 
tys. zl; zestaw tarek metalo- - 700 zł; kg. selerów. - 1,5 
wyoh do tarcia warzyw i o- l~. zł; kg pietruszkl- 1,5 
woców _ 4 tys. u; tablicz- tys. u; kg ziemniaków 
ka czekOlady :r; orzechami _ 380 u; buraków - 500 zł; 
ol do 6 tYlI. zł; bombonierka Iqt lnu - 1,8 tys. zł; kasza 
_ 15 tys. zł; ch.ustka prze- gryc~ - 3 tys. zł; termo-
platana błyszczącą lamą _ wentylator (prod. radz..) -
20 tys. zł; chustka, biało- 80 tya. zł; ręcznik frotte ma
-czarna szachownica (p rod. ły - 12 tys. zł, duży:" 25 
tureckie}) _ 40 do 60 tys. 2:1; ty.. zł; kalkulator kieszonko-apodnłe m~!e dr!lnsowe I wy (.prod. rad·z.) - 125 tys. ksiqźeczki oszczędnośdOlWe (~ 
paskiem _ 120 tys. zł; spód. r.ł; obraz z postacią świętego w,rót zaufania do rodzimej wa-
nice dzlnsowe w róż- _ . 76 tyś. zł; poI"tret papieta 1. lały?). 
nych fasonach 113 oprawion.y (mały) - 7 tys.; 
do Iti! tys. zł; katana ..;., katana krótka ,,starlight 0- . Przed "Pewexem" w Przemy- TeńdencJe: sul«:esywny apadek 
olimpijka damska li: mułem riginal" - 150 ty& zł; kurtka. 11. (8-9 słYCJola): skup 1ł201)- pozycji dolara, który tylko w 
(prod. tureokłej) _ 230 tys, m~·k& ze stylonu - 102500 9300, sprzOOat 97~9800 ("ko- pierwszej · fazie - stycz.n.i.o,wych 
zł; swetry męskie (tureckle) rl; cz.apka ze SruUKSU męska nie" szybko oolAoSQwałr fiq do po<!wyżek cen stracił 50 proc. 
_ 90 do 100 t,.. zł; swetry - 10 . ty&. zł; czapka ze nówej syt.uacji, wyblerająe ma- lIwOjeJ wartoścI" (na poc~tka 
cIam*.i~ (tureckie) _ 90 tys. lurukSlu d-z.łeclęca - I tys. ł7 zysk przy dutym obrocie, a bm. wart był np.4 kostki masła 
zł: serwill kawowi" II poc,ł- zł; młynekelektrycmy do o . ten. .. coraz ciężej). Kanki..,. ·lui> 3 q cu5c:ru,łera~ nLespeł.oa 
w6jnymi talerzykami na 12 kawy - 60 ty.. zł; komplet PKO Przemfłl: skup. dolarów- o 2,5 k;0S'łlld I t~ 1,5 kg cultru), 
osób (Prod. rack) _ 80 tys. chusteczek dO il<Jsa - 12 ty-. 9310, Iprzedat - 9800 (bony tyl·a niewy'kluezone, te r;a kUka 
ał; .. kup złota _ ~S tys. u za ~; komplet ·zwykłych aUtła- k.Ow s.prze<!aiy po 97QO); w.ię- miE!$ięcy wartbędzl.e nie więcej 
gram; cena zioła za gram. [Wir QI ,UJ - :li tys. zł. . ceJ chętnych do sprzeOOty nit nit .. ; % paC!Ikt papiero.ów cą 
bandlarek _ 80 do 90 t,... :ż:t. GOS ...... · . kupDa (cena nitna o ZOO ł-4 butelki pepel~"- . 

.. ------------~--------------~-----------J . ~ ~ M ~ MJ, 00 ~ trzeba &aotówek na t,yc1e oru... 

Krzyżówka 

ZUPA .. DZIADOWSKA" 
(PYSZNA) 

30 dag wołowiny, 20 dag 
cebuli. p6ł kg warzyw (mar
chew, pietrus~a, seler. por), 
p6ł kg ziemniaków, 2 grzyb
ki suszone, 15 dag fasoli, 
szklanka mleka, pół szklanki 
śmietany. 10 dag mąki, jajko, 
sól, pieprz, uelenin.a. 
Mięso pokrajać w dość 

grubą kostkę (2-3 kawałki 
na osobę). CebuI~ drobno po-. 
siekać ł wlo:!:yć do rondla 
razem z mięsem, lekko pod
dusIć, nie rumieniąc. Grzybki 
umyć, włożyć do mięsa, ta-

F~z)omo: l) kraiJna bl!łto
rycz;n.a nad środkowym bie.
giem Sanu, 9) lewy dopływ 
Dunaju, 10) glos męSki, 11) 
paootwo nad Dunajem, 12) 
Wyciąg wodny z roślin, 14) 
pomies:rez:enie, 16} królewska 
rezydencja albo &uwak, 19) 
~lar1 kontynent, 21) sta{;ja 
gra nicma , 23) buty dla pil
karza, 24) obniżenie terenu, 
25) szata noszona w starożyt
nym Rzymie, 27) sprzysięże
nie, spisek, 30) wynik nie roz
strzygnięty, 33) głośny fUm 
Hitchcocka, 35) umie sobie 
radzić, 36) k·wiat jesienny, 
37) okru.tny cezar rzyms!d. 
38) k~l"wacj.a. 

Pionowo: l) dzlelniea Prze
myśla, 2) duży w kinie, 3) 
Astarte, fenicka bogini mil<>-

lać wrzącą wodą, gotować 
d-o mlękkoocL Następnie 
wrzucić rozdrobnione warzy
wa. Do mąki dodać jajko. 
tros~ę wody, zagnieść twar-
de ciasto klu.skowe (można 
je zetrzeć na grubej tarce 
lub, zrobić zacierkI), dodać . do 
zupy pod koniec gotowania. 
Po ugotowani,u połączyć 2.1..1-
pę mlekiem, przyprawić, 
wzbogacić śmietaną, dodać 
zieleninę· 

PLACKI 
ZIEM!'IIt\ "'lANE 

_ (INNE) 
Pół kg ziemniaków, pół 

ki, 4) ,nasza o }cz.yz.n.a, " 
rnia!Jto śląskie z klubem $p01."

towym "Górnik", 6) złoto lub 
. srebro, 7) miasto z fabryką 

autobusów, 8) paźdtiernlko
wa solenizantka, 13) min!
stranci ze świecami, 15) Mt
chorowm ; "Tredowatej", 
16) zabronienie, 17)., •• , 
Polo, 18) marszałek wiel
ki koronny, stronnik 
Bony, 20) c~ść nogi, 22) rO
dzaj uczesania, 24) ptak JE 
rodziny . cp.ru.śclel! o terko
czącym głosie, 26) bracia pol
~y, 28) duch zespołu, 29) 
dzłelnica Lodu, która dala 
nazwę klubowi sportowem-u, 
31) kłębek nici, 3<2) zamróz na 
metalowych przedmiotach, 33) 
prawy dopływ Odry, 34) 
pastylki od bólu ga.rdla, 
da wn.o wycofane z a~. 

szklanki mąkI, łyżka drożdży, 
2 ły~kt ~sła, jajo, sól. . 

Obrane surowe ziemniaki 
szybko zetrzeć na tarce, d()
dać rozdrobnione w ciepłej 
wodzie drożdże (p6ł szklan
kO, wsypać '. rDZ\kę, dodać ja
jo (może się bez niego o
bejŚĆ). Wszystko wymieszać 
ł postawić w ciepłym miej
scu do wyrośnięcia. Piec na 
gorącym t1uszczu, pOdawać 
ze śmietaną lub masłem. 

LE Gillt'IINA 

., 1-2 całe jajka utrzeć :r; 
łyżką margar.yny •. Dodać 20 

l i śmirc-hltij się!· 
- Panie majster - ożnaJmla 

Kowalski - przyrzekliAIIlY sobie 
II kole~ą. te od dziś nie będziemy 
w czasie pracy ani {)aUć, ani pić. 
ani się obiJać. . 

-'- Piękne postanowienie· - od
powiada majster, ale w takim 
razie co będziecie robić? ... 

(> . • • 

Felek, co to Jest Jaszczurka? 
Jaszczurka jest to krokodyl 

po reformie gospodarczeJ. 

• • • 
Dyrektor do kadrowca: 
- Prosię u '. naJJ wyszukać czło

wieka młOdego, zd·olneGo, spryt
nego, Obrotnego, energlcznel:o, 
kt6ry m.lałby takle. predyspozycJe, 
aby m6g1 kiedyś Objąć moje sta-
nowisko. . . . . 

..;.. A J"k go :majdę? .. 
. - To prono: &0· natycbmiast· 
zwolnić ..• . 

.. ~ .. 
Zegarmistrz naprawU wielki .... 

. gar ścienny w hall fabrycznej I 
m6wl do majstra I 

- Teraz to Jut gwarantuję pa, 
nie majster, te ten zegAr będzie 

~:~:~ d.wa tyGodnie bea nurę-

~ A Z ,nakręcalliem' - ' dol»'-' 
tuje się majster ... 

• • • 
W szkole zawodowej pyta na., 

czyciel: 
- Co to jest auto,uGe.tla' 
- Autosugestia jest to Fiat lUp 

- odpowiada uczed. 

Kle4,. te. ebperyalhlł w,. p a l i. aam. jd b~dZi. ...,.
.uco ~ ..• 

R1/ł. K. KMIECllC 

'l'ermln nau,.l.~ n_llllsa6 
__ TYLKO NA KARTACH 
POULTOWYCH Z KUpO. 
NEM - dwa ły&,CHlnie. Pra-
widłowe reawlązaNa . weztnlll 
udział w losowani. nacróa 
blIIIźkowych. . 

RO'.lWIĄZANm 
KRZYZÓWKI 

Z NR. 51 (lU7) 

.,pod polsk1m rozjaŚIJ.la.jącynl 

się niebem. 
przy pol3ok.lm łwiątecznYIn 

stole, 
roztrząsając naaze polskie 

n.!eclo1e, 
pod.zlel.m,. sUI polsIdm ' 

chlebem-, 

~Iow. bony oszczędnO

łclowe PKO po 10 000 złotych 

wylo80waJ.l,:. Ellza Mościcka I 
larosławia, AndneJ Kaozoro .... 
.ki • Cieszanowa I EUsa Skór
ska II Pneworska. 

dag cukru. szklankę mleka, 
25 dag mąki wymIeszanej z 
dwoma łyżkami proszku do 
pieczenia. Ciasto dobrze u
trzeć, wylać do formy wy
smarowanej tłuszczem t wy
sypanej tartą bulką~ Piec w 
gorącym piekarniku ok. pół 
godziny (aż ciastoz,a~.e 
odstawać od brzegów formy). 
Gdy ostygnie, przełożyć czym 
Mo ma. 

Aby Ciasto było piaskowe 
najlepiej dać tylko 15 dag 
mąki pszennej i 10 dag, ziem
niaczanej. 

KRYSTYNA 
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